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Zginął młody 
człowiek

Kon�ikt pomiędzy męż-
czyznami trwał już od dłuż-
szego czasu. Mieli oni kłócić 
się  o wykupione miejsca par-
kingowe. Awantury kończyły 
się wyzwiskami, groźbami a 
nawet pluciem na szyby.

Do apogeum sporu do-
szło w środę 31 stycznia po 
godzinie 22.00. Wtedy jed-
no z miejsc parkingowych 
było częściowo zastawione 
przez samochód należący 
do 41-latka. To wyraźnie 
zirytowało 26-latka, który 

wracał do domu z pracy i 
nie mógł spokojnie zapar-
kować swojego volkswage-
na. Incydent spowodował 
poważną kłótnię między 
mężczyznami.

Dokończenie na str. 2.

Tragedia miała miejsce 
w środę 7 lutego około 
godziny 16.10. 18-letni 
mężczyzna wszedł na tory w 
okolicy niestrzeżonego prze-

jazdu kolejowego pomiędzy 
Strzebniowem a Wygodą i 
został śmiertelnie potrącony 

przez nadjeżdżający pociąg 
osobowy.

Na miejsce zdarzenia za-
dysponowano zastępy straży 
z JRG Krapkowice i OSP 
Gogolin, a także policję i 
ZRM. Dokładne okoliczno-
ści zajścia wyjaśniane są pod 
nadzorem prokuratury.

(mim), fot.(kb)

W Gogolinie doszło do tragicznego wypadku kolejowego. W wyniku 
zdarzenia śmierć poniósł 18-letni mężczyzna.

Zaatakował  
nożem

Dwóch mężczyzn pokłóciło się o miejsca parkingowe na osiedlu XXX-
-lecia w Otmęcie. Finał tej historii jest wstrząsający, bo w pewnym 
momencie jeden z awanturników wyciągnął nóż i zaatakował nim 
swojego rywala. Sprawcy grozi do 5 lat pozbawienia wolności.
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Pani Alicja i Artur Kuik

Z głębokim żalem postrzegamy

ból, jaki  przeżywacie po stracie 

tak ważnej i ukochanej osoby, jaką był

śp. Konrad Zapotoczny
w tym trudnym dla Was czasie kierujemy 

wyrazy naszego  serdecznego współczucia i wsparcia

Maciek Sonik 

starosta krapkowicki

Sabina Gorzkulla

wicestarosta krapkowicka

wraz z Pracownikami Starostwa Powiatowego 

w Krapkowicach

W żyłach tych dwóch panów płynie piłkarska krew. 
Choć nie zobaczycie ich na płycie hali, to są to stali 
i wierni kibice Ligi Futsalu Tygodnika Krapkowickie-
go. Są z nami praktycznie od początku i nie opuścili 
chyba żadnego meczu. Śmiało mogliby też być asy-
stentami sędziego, trenerami i sekretarzami rozgry-
wek, bo wiedzę o naszej lidze mają w małym palusz-
ku. To pan Heniek z Otmętu i Władek z Krapkowic. Za 
wierne kibicowanie obu panom bardzo serdecznie 
dziękujemy i oczywiście – prosimy o więcej! (dodi)

Do pierwszego zatrzy-
mania doszło 8 lutego na ul. 
Transportowej w Krapko-
wicach. 44-latek kierujący 
volkswagenem wpadł w ręce 

służb o godz. 9.30. Miał 
ponad pół promila alkoholu. 
Kolejnego nierozważnego 
kierowcę funkcjonariusze 
namierzyli 12 lutego tuż 

przed godz. 7.00. 48-latek 
zatrzymany został na ul. 
Prudnickiej w miejscowości 
Dobra. Mieszkaniec Krap-
kowic również poruszał się 

samochodem marki vol-
kswagen. W jego organizmie 
stwierdzono także ponad pół 
promila alkoholu. 

(matt)

Do tego tragicznego zda-
rzenia doszło w poniedziałek 
12 lutego przy drodze kra-
jowej 45 w Krapkowicach. 
Służby ratunkowe zostały 

powiadomione o tym zajściu 
po godz. 11.00. Niestety 
54-letniego mieszkańca gmi-
ny Krapkowice nie udało się 

już uratować. Lekarz stwier-
dził zgon.

Na miejscu czynności 
prowadzili policjanci i pro-
kurator. Do momentu skła-

du tego wydania „Tygodnika 
Krapkowickiego” nie udało 
się ustalić co było przyczyną 
śmierci 54-latka.

(mim)

Po natychmiastowym 
przybyciu funkcjonariuszy 
50-latek przyznał się do tego 
co zrobił. Mężczyzna zwrócił 
równowartość skradzionego 
towaru w kwocie niespełna 

50 zł. Mundurowi za kra-
dzież ukarali go dodatkowo 
mandatem karnym w wyso-
kości 100 zł. 

(matt)

Martwy leżał w rowie
Przypadkowa osoba natrafiła na leżącego w rowie mężczyznę, który był przygnieciony rowe-
rem. Niestety na pomoc było już za późno.

Dwóch na podwójnym gazie 
Krapkowiccy policjanci zatrzymali dwóch kierowców, którzy prowadzili po spożyciu alkoholu. 
Teraz sąd zadecyduje o ich losie. 

Sprzedawcy w jednym z klientów sklepu rozpoznali zło-
dzieja, który już wcześniej dopuścił się tam kradzieży.

Wpadł do sklepu i  … „wpadł” 
8 lutego do jednego ze sklepów przy ul. Pru-
dnickiej w Krapkowicach przyszedł mężczy-
zna, który 27 stycznia w tym samym obiekcie 
dopuścił się kradzieży artykułów elektronicz-
nych. Jego wizerunek uwieczniony był na 
monitoringu. Kiedy sprzedawcy rozpoznali w 
nim złodzieja, zadzwonili po policję. 

41-latek wyciągnął siło-
wo 26-latka z volkswagena. 
Kierowcy zaczęli się szarpać, 
kopać i bić. W pewnym 
momencie młodszy uczest-
nik awantury wyciągnął 
nóż i ugodził nim swojego 
przeciwnika. Poszkodowany 
mężczyzna tra�ł do szpitala, 

gdzie przeszedł operację. 
Obecnie jego życiu nie za-
graża niebezpieczeństwo.

Aktualnie krapkowiccy 
policjanci wyjaśniają oko-
liczności tego zdarzenia. 
Póki co 26-latek usłyszał 
zarzut uszkodzenia ciała.

- Mężczyzna przyznał 
się do winy, jednak oznaj-
mił policjantom, iż działał 
w obronie własnej – mówi 
o�cer prasowy Komendy 
Powiatowej Policji w Krap-
kowicach sierż. sztab. Domi-
nik Wilczek.

Śledztwo w tej sprawie 
prowadzone jest pod kątem 
naruszenia art. 157 par. 1 
kodeksu karnego. Sprawcy 
grozi od 3 miesięcy do 5 lat 
pozbawienia wolności. 

(mim)

Zaatakował nożem
Dokończenie ze str. 1.

Do tego incydentu do-
szło w środę 7 lutego około 
godziny 11.40. Kierujący 
fordem 46-latek wyjeżdżał 
ze stacji benzynowej w lewo 
na ulicę Księdza Koziołka. 
Główną drogą akurat prze-
jeżdżała kobieta kierująca 

skodą. 34-latka chcąc umoż-
liwić bezpieczny wyjazd 
46-latkowi, przyhamowała. 
Za nią jechał ford, który 
również przyhamował. Nie-
stety nieuważna okazała się 
52-latka jadąca za fordem.

- Kierująca dacią nie 
zachowała bezpiecznej odle-
głości od poprzedzającego ją 
samochodu i najechała na tył 
forda – mówi o�cer prasowy 
Komendy Powiatowej Po-
licji w Krapkowicach sierż. 
sztab. Dominik Wilczek. 

– W wyniku siły odrzutu 
ford uderzył jeszcze w skodę 
kierowaną przez 34-latkę.

Sprawczynią incydentu 
była 52-letnia kobieta. Ukara-
no ją mandatem w wysokości 1 
500 zł i 10 punktami karnymi.

(mim) 

Kolizja pod stacją benzynową
Trzy samochody osobowe zderzyły się na ulicy Księdza Koziołka w Otmęcie. Sprawczynią ko-
lizji była 52-letnia kobieta.
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Gogolin
ul. Zamknięta 4

tel. 77 466 62 60

ul. Mickiewicza 2

tel. 77 446 60 66

ul. Pokoju 7

tel. 77 484 41 76

Krapkowice

tel. 602 376 845

Zdzieszowice
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Poweekendowe refleksje
W ostatnich dniach odbyłem na poły służbową, krótką 

podróż w Jeseniki. Góry leżące na południe od naszego woje-
wództwa, ot kilkadziesiąt kilometrów od Krapkowic, godzinka 
jazdy samochodem. To fantastyczny region. Można tu spędzić 
czas bądź aktywnie, albo poleniuchować i odetchnąć świeżym 
powietrzem. Najwyższą górą jest Pradziad (1 492 m n.p.m.) z 
wieżą telewizyjną, której czubek jest najwyższym punktem w 
Czeskiej Republice, choć najwyższą górą w tym kraju jest Śnież-
ka (Snezka) 1 602 m n.p.m. 

Wjeżdżając wyciągiem krzesełkowym na Serak, można 
przejść w 3 dni całe pasmo Jeseników, nocując np. na prze-
pięknym widokowo Cervenohorskim Sedle (Czewonohorska 
Przełęcz), a potem w okolicach Pradziada. Mamy tu wspaniałe 
i historyczne miejscowości, jak stolica regionu – Jesenik, Javor-
nik z zamkiem Biskupów Wrocławskich, Velke Losiny z kąpie-
liskiem termalnym, starym zamkiem i zabytkową papiernią, 
Zlate Hory, tuż za granicą pod Głuchołazami z zabytkowym 
kościołem p/w NMP,  a kilka kilometrów dalej z Sanktuarium 
NMP Pomocnej. atrakcje techniczne, np. elektrownia szczyto-
wo – pompowa „Dlouhe Strane”, którą można i trzeba zwiedzić. 
Warto też poszwędać się po zagubionych w górach miejscowo-
ściach jak Branna czy Ostrużna, pokosztować wód mineralnych 
w uzdrowiskach, choćby w Karlovej Studance czy jesenickim 
uzdrowisku Priesnitz, zwiedzić wspaniałą jaskinię „Na Pomezi”: 
lub „Na Spicaku, itd.  Nudzić się tu na pewno nie można. 

Szukając dla kilkudziesięciu osób obiektu noclegowego, za-
jechałem do miejscowości Lipowa Lazne, która jest, co konsta-
tuję z małym zdziwieniem – miastem partnerskim Krapkowic. 
Lipowa Lazne. to w zasadzie wioska, z 2,5 tys. mieszkańców, 
Ciągnąca się przez parę kilometrów tzw. „łańcuchówka”, ale 
o nieco miejskim charakterze, który kształtuje kilka hoteli, a 
przede wszystkim sanatorium leczące, tak jak u nas w Kamieniu 
Śl., głównie choroby reumatyczne metodą wodną, tu wymyślo-
ną przez panów o nazwiskach Schrott i Priesnitz. Jest mały park 
zdrojowy, główny budynek sanatorium i kilka starszych – zabyt-
kowych. Miejscowość ma już lekko górski charakter, bo leży na 
wysokości ok. 500 m. Ale zostawmy sobie te geogra�czne infor-
macje, bo żadne to wszak re�eksje. Nie tylko w Lipova Lazne, 
ale w całym regionie Jeseników jest świetna baza noclegowa. 
Kilkadziesiąt (o ile nie ponad sto) hoteli różnej kategorii i nie-
zliczona ilość tzw. penzionów, czyli prywatnych pensjonatów. 

I one są różnej maści. Niektóre z restauracjami, inne nawet 
bez dozoru właściciela. Każda wioska i miasteczko jest ich pełne. 
Tydzień temu mieliśmy początek lutego, a więc jakby niemal 
środek zimy. W zasadzie bez rezerwacji, w żadnym z tych hoteli 
i pensjonatów nie uświadczysz miejsca, bo Czesi, przywykli do 
aktywnego spędzania wolnego czasu i urlopu, gremialnie przy-
bywają tu na narty, bo zagospodarowanie w przeróżne wyciągi 
jest o wiele lepsze niż u nas. I tak spacerując po Lipovej Lazni 
widać niewysokie góry, totalnie pozbawione śniegu. Miotają 
się więc owi turyści narciarscy, przeglądają nerwowo kamerki 
internetowe,  czy aby jeszcze na Ramzowej czy na Cervonohor-
skim chodzą wyciągi i jest śnieg. Na Przełęczy resztki, ale na 
Ramzowej główny wyciąg już nie chodzi, bowiem spod resztek 
śniegu na stoku o amplitudzie średnio powyżej 1000 m  wystają 
kępy traw i kamienie.  Groteskowy to widok, jak np. k. hotelu 
„U Pekina” k. Zlatych Hor jest połać sztucznie naśnieżonego 
stoku i parę osób usiłujących karkołomnie szusować na deskach 
i nartach po resztkach zlodowaciałego od deszczu śniegu. 

 A wokoło dość czarno i lekko przygnębiająco. To samo w 
Lipovej. I to są rzeczywiste skutki zmian klimatycznych. Biedne 
dzieci, nie tylko czeskie, które zaczęły ferie. Jak nie pojadą do 
Austrii, to ani w Jesenikach, ani w Polsce na nartach już nie 
pojeżdżą. A to implikuje fakt, że wiele z tych penzionów lekko 
zdziadziało. Wracając przez Jindrichov, po drodze mijając na 
wyciągnięcie ręki szczyt Kopy Biskupiej w Górach Opawskich, 
da się zauważyć inne Czechy. Ubogie. Domy z odłażącymi 
tynkami, rudery, pozamykane gospody i jakiś taki zastój. Może 
to jeszcze efekt pocovidowy. A w Polsce, już za lekko smętną 
miejscowością Osoblaha, wieś Pomorzowiczki, jak z horroru. 
Z dzikimi sadami, opuszczonymi ruinami i walącymi się do-
mostwami. W niedalekich Pomorzowicach masa większych i 
mniejszych opuszczonych domów.

 A mówi się, że ludzie nie mają gdzie mieszkać. No tak, tyl-
ko kto by chciał mieszkać w takiej dziurze i po co? Choć ponoć 
żyć szczęśliwie można wszędzie. Tylko trzeba jeszcze mieć za co, 
choć akurat z Pomorzowiczek można by podjeżdżać do pracy w 
Czechach. Taki trochę ciężki krajobraz.

Wawrzyniec Jasiński

Podczas spotkania prze-
kazano informację o nowym 
kandydacie na  przewod-
niczącego koła  Platformy  
Obywatelskiej w Krapkowi-
cach.

Tego samego dnia (12 
lutego) o godz. 12.00 Wi-
told Rożałowski, były prze-
wodniczący krapkowickich 
struktur PO, w mediach 

społecznościowych ogłosił, 
że rezygnuje z członkostwa 
w Platformie Obywatelskiej. 

„Podjąłem głęboko prze-
myślaną decyzję i z dniem 
dzisiejszym rezygnuję z 
członkostwa w Platformie 
Obywatelskiej. Moje po-
parcie dla demokratycz-
nych ideałów było i jest 
niezmienne, lecz nie mogę 

się godzić na niedemokra-
tyczny sposób kooperacji z 
opolskimi strukturami par-
tii. Wysiadam po prawie 20 
latach współpracy na rzecz 
wolnej, liberalnej Polski na 
przystanku „wolność”, po 
pięknej przygodzie obro-
ny demokracji w czasach 
najtrudniejszych dla PO i 

burzliwych dla Polski.” – in-
formuje Witold Rożałowski.   

Przy okazji konferencji 
dowiedzieliśmy się także, że 
członkini PO Małgorzata 
Ambroży, w najbliższych 
wyborach samorządowych 
będzie zabiegać o fotel bur-
mistrza Zdzieszowic. 

(matt)

W wieku trzech lat Maja 
przeszła bardzo poważną in-
fekcję, która spowodowała 
spadek płytek krwi do tysią-
ca. Rodzice udali się z nią do 
szpitala z objawem siniaków 
na plecach. Początkowo po-
dejrzewano  białaczkę, ale 
dalsze, szczegółowe badania 
ją wykluczyły. Okazało się, że 
dziewczynka cierpi na autoim-
munologiczne zapalenie mó-
zgu, które najprawdopodob-
niej spowodowało, że zaczęła 
tracić wszystkie umiejętności, 
które do tamtej pory udało jej 
się nabyć. Maja wyciszyła się, 

nie chciała z nikim rozmawiać, 
coraz bardziej zamykała się w 
swoim świecie. Początkowo 
lekarze myśleli, że to wynik 
traumy i trudnych przeżyć. 
Niestety z każdym kolejnym 
dniem było coraz gorzej. Maja 
zaczynała wykazywać zachowa-
nia agresywne i autoagresywne, 
które niestety utrzymują się do 
dziś. Aktualnie dziewczynka 
uczęszcza do przedszkola in-
tegracyjnego, w którym ma 
szereg zajęć, mających popra-
wiać jej funkcjonowanie. Ro-
dzice starają się działać bardzo 
prężnie, organizując jej bardzo 

kosztowne zajęcia i terapie. Le-
karze zasugerowali, że dobrym 
rozwiązaniem będzie wprowa-
dzenie leczenia immunoglobu-
linami. Niestety takie leczenie 
jest niezwykle kosztowne. W 
uzbieraniu niezbędnej kwoty, 
pomóc ma m.in. specjalna 
akcja pod nazwą „#challenge-
dlamajki”. Różne placówki, 
urzędy, jednostki OSP i �rmy 
podejmują się tego wyzwania 
polegającego na zrobieniu 
składki wśród chętnych i doło-
żeniu się do zrzutki na portalu 
siepomoaga.pl. Dodatkowo 
należy wykonać układ tanecz-

ny do piosenki „Baby shark” 
oraz nominowania kolejnych 
placówek, urzędów lub �rm do 
udziału w akcji. 

W ostatnim czasie w po-
moc włączyli się także mali 
druhowie z OSP Pietna, wy-
pełniając wszystkie warunki 
wyzwania. Do pomocy może 
przyczynić się jednak każ-
dy chętny. Można to zrobić 
poprzez stronę internetową 
siepomaga.pl. Na portalu wy-
starczy wyszukać zbiórkę w pi-
sując: Maja Zerman i wpłacić 
dowolną kwotę. 

(matt)

Pomagają w leczeniu chorej Mai 
Maja z Krapkowic cierpi na autoimmunologiczne zapalenie mózgu. Do pewnego momentu roz-
wijała się prawidłowo. Uwielbiała się bawić, jeździć konno, była bardzo radosną dziewczyn-
ką. Niestety choroba spowodowała, że wszystko się zmieniło. Szansą na poprawę funkcjono-
wania dziewczynki jest wprowadzenie leczenia immunoglobulinami. Niestety to niezwykle 
kosztowne. Potrzeba ponad 200 tys. zł.

Zmiany w krapkowickiej 
Platformie Obywatelskiej 

12 lutego na rynku w Krapkowicach odbyła się konferencja prasowa, podczas której poinfor-
mowano o zmianach w strukturach władzy krapkowickiej Platformy Obywatelskiej. 
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O przebieg prac zapy-
taliśmy wicestarostę krap-
kowicką Sabinę Gorzkullę. 
Ściana zachodnia frontowa, 
to koszt – 993 739,65 zł z 
czego wkład własny to 2% 
wartości inwestycji. Wyko-
nane tam zostaną roboty w 
zakresie odrestaurowania 
następujących elementów 
budynku: 

• remont fasady fronto-
wej oraz przejazdu w zakre-

sie tynków i malowania oraz 
odtworzenia detali takich jak 
gzymsy oraz boniowania, 

• remont stolarki okien-
nej i drzwiowej fasady 
frontowej oraz przejazdu 
polegający na wymianie ele-
mentów współczesnych oraz 
odtworzeniu detali, 

• remont kraty bramnej 
przejazdu oraz drewnianej 
bramy dziedzińca, 

• przebudowa otworu 
drzwiowego pomieszczenia 
bramnego oraz wprowadze-
nie stopni w celu poprawy 
bezpieczeństwa ze względu 
na funkcję dydaktyczną 
przyległego pomieszczenia.

Zaś ściana południowa 
to koszty – 1 035 714,24 zł 
na które udało się uzyskać 
do�nasowanie w kwocie 
400 000 tys. złotych. Wy-
konane tam zostaną roboty 

w zakresie odrestaurowania 
następujących elementów 
budynku:

• remont fasady połu-
dniowej w zakresie tynków i 
malowania oraz odtworzenia 
detali takich jak gzymsy oraz 
boniowania,

• remont przypór w za-
kresie tynków i malowania

• remont stolarki okien-
nej i drzwiowej fasady 

południowej na wymianie 
elementów współczesnych 
oraz odtworzeniu detali. 

Krapkowicki” Zamek” to 
jedna z największych szkół 
w powiecie krapkowickim, 
a jej remont leży na sercu 
od lat nie tylko władzom 
powiatu, ale również pra-
cownikom szkoły. Należy 
pamiętać jednak, że obiekt 
jest zabytkowy, co znacznie 
podraża każdą inwestycję. 

Miejmy nadzieję, że dwie 
najbliższe inwestycje są na 
dobry początek.  Będziemy 
się starali pozyskiwać w 
dalszym ciągu każde środki 
jakie pojawią się na zabytki. 
Bo szkoła ta powinna oprócz 
funkcji oświatowej, cieszyć 
oko mieszkańców i odwie-
dzających nas gości – mówi 
starosta krapkowicki Maciej 
Sonik. 

(mar)

Na chwilę obecną mamy 
już przygotowaną dokumen-
tację na halę szkoleniową z 
pozwoleniem budowlanym 
i będziemy ogłaszać przetarg 
na ten etap – mówi Sabi-
na Gorzkulla wicestarosta 
krapkowicki. W kolejnych 
etapach będziemy ogłaszać 
przetarg na przebudowę 
pierwszego piętra oraz na 
termomodernizację całego 
budynku, na ten cel rów-
nież posiadamy już środki. 
Pod koniec ubiegłego roku 
złożyliśmy także wniosek na 
do�nansowanie utworzenia 
Środowiskowego Domu 
Samopomocy ze środków 
Ministra Pracy i Polityki 
Społecznej w ramach pro-
gramu kompleksowego 
wsparcia dla rodzin „ZA ży-
ciem”. Czekamy również na 
dobre wiadomości w sprawie 
utworzenia mieszkań chro-
nionych, ze środków euro-
pejskich. Przystosowanie 

tego budynku do nowej roli 
będzie po zrealizowanych 
już inwestycjach drogowych 
w gminie Zdzieszowice, ko-
lejną dużą inwestycją, która 
pozwoli nie tylko na polep-
szenie warunków kształcenia 
w Zespole Szkół im. Jana 
Pawła II w Zdzieszowicach, 
ale rozwiąże także kilka 
problemów społecznych 
mieszkańców wspomnianej 
gminy.

Wokół budynku toczy 
się od dłuższego czasu już 
dyskusja o tym, jakoby po-
wiat krapkowicki nie chciał 
przedłużyć umowy z jed-
nym z dzierżawców, który 
prowadzi w tym miejscu 
działalność gastronomicz-
ną. Jak się dowiedzieliśmy, 
wspomniany budynek 
powiat przejął od Skarbu 
Państwa, którym wcześniej 
zarządzał Prezydent Miasta 
Warszawy i to on podejmo-
wał decyzje o nieprzedłuże-

niu umowy dzierżawy.  Od 
samego początku przejmując 
ten budynek mieliśmy plan 
na jego zagospodarowanie 
– mówi wicestarosta krap-
kowicka. Powstał projekt, 
teraz sięgamy po środki 
zewnętrzne i jesteśmy w 
przededniu ogłaszania prze-
targów. Z informacji jakie 
uzyskaliśmy od burmistrz 
Zdzieszowic, dzierżawca o 
którego Państwo pytacie 
otrzymał z gminy ofertę 
prowadzenia tej działalności 

w innych budynkach. Czy 
z tej oferty skorzystał i jakie 
były jej ustalenia szczegóło-
we należy pytać w gminie 
Zdzieszowice. Natomiast 
wraz z przejęciem budynku 
otrzymaliśmy w „spadku” 
również innego dzierżawcę, 
który miał zawartą wielo-
letnią umowę dzierżawy, na 
szczęście wykonywana przez 
niego działalność dotyczy 
prowadzenia Stowarzyszenia 
Osób Niepełnosprawnych, 
które doskonale wpisuje 

się w planowane przez nas 
działania związane z utwo-
rzeniem ŚDS. Ja mam na-
dzieję, że zaplanowane przez 
nas kolejne etapy inwestycji 
przebiegną szybko i spraw-
nie i będą służyły poprawie 
jakości życia mieszkańcom 
gminy Zdzieszowice i tym 
chciałabym zakończyć 
wszystkie spekulacje toczące 
się wokół tego obiektu. 

(mar)

Branżowe Centrum Umiejętności w zawodzie 
spedytor wchodzi w fazę realizacji

W budynku przy ulicy Góry Św. Anny 21 a, zgodnie z przekazanymi już wcześniej informacjami przez powiat krapkowicki, powstanie Powiatowy 
Ośrodek Wsparcia i Integracji w Zdzieszowicach. Pozwoli to, na zagospodarowanie dotychczas niewykorzystanej przestrzeni tego obiektu, a 
przede wszystkim na jego gruntowne wyremontowanie.

Dwie ściany w Zespole Szkół im. Piastów Opolskich  
w Krapkowicach do odrestaurowania

W najbliższym czasie odrestaurowane zostaną dwie ściany (zachodnia i południowa) krapkowickiego „Zamku”. Powiat Krapkowicki na oba zadania 
otrzymał dofinansowanie z Programu Inwestycji Strategicznych. Gotowa jest już dokumentacja, a na dniach wydane zostaną pozwolenia na budowę.
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Jak dotąd w przypadku osób 
�zycznych do�nansowanie na 
wymianę węglowego źródła ogrze-
wania w budynku mieszkalnym 
lub lokalu mieszkalnym udzielana 
na częściowe pokrycie kosztów 
zakupu i montażu ekologicznego 
źródła ogrzewania wynosiła 2 000 

zł. Radni podczas ostatnich obrad 
sesji jednogłośnie zagłosowali za 
zmianami dotyczącymi kosztów 
do�nansowania do wymiany źró-
deł ciepła. 

W związku ze znacznym 
wzrostem kosztów wymiany 

źródeł ciepła, szczególnie w la-
tach 2022 – 2023, radni podjęli 
decyzję, aby zwiększyć wysokość 
dotacji dla osób �zycznych, jak 
również zróżnicować wysokości 
dotacji ze względu na rodzaj no-
wego źródła ciepła. W przypad-
ku wymiany węglowego źródła 
ogrzewania na ogrzewanie elek-
tryczne dotacja będzie wynosić 
2 000 zł. Do�nansowanie w wy-
sokości 3 000 zł dotyczyć będzie 
natomiast wymiany węglowego 
źródła ogrzewania na kocioł na 
pelet, kocioł gazowy, kocioł olejo-
wy oraz podłączenie do centralnej 
sieci ciepłowniczej, obejmujące 
zakup i montaż węzła cieplnego. 
Największa dotacja w wysokości 
5 000 zł dotyczyć będzie wymiany 
węglowego źródła ogrzewania na 
pompę ciepła.

(matt)

Radni podczas ostatnich obrad sesji jednogłośnie 
zagłosowali za zmianami dotyczącymi kosztów do�-
nansowania do wymiany źródeł ciepła. 

Dotacje będą wyższe 
Podczas Sesji Rady Miejskiej w Krapkowicach (8 lutego) radni podjęli 
uchwałę w sprawie określenia zasad udzielania dotacji celowych z 
budżetu gminy na realizację inwestycji polegających na wymianie 
węglowych źródeł ogrzewania na ekologiczne. Radni jednogłośnie 
zagłosowali za zmianami wysokości dotacji. 

W ubiegłym tygodniu do 
naszej  redakcji zgłoszono dwie 
interwencje dotyczące podwy-
żek opłat za wodę i ścieki w gmi-
nie Gogolin. Trudno się dziwić, 
skoro poprzednia stawka wyno-
siła 14 złotych i 34 groszy netto. 
Sytuacja zmieniła się w 2024 
roku. Od 27 stycznia metr sze-
ścienny wody i ścieków w gmi-
nie Gogolin kosztuje 17 zł 23 
gr netto, co faktycznie daje ok. 
20% podwyżkę w stosunku do 
roku poprzedniego. Władze Go-
golina jednak zapewniają, że to 
wciąż niewiele, bo na ten wzrost 
wpływa wiele (niezależnych od 
samorządów) czynników. 

– Tymi czynnikami są: nie-
kontrolowany wzrost kosztów 
energii, podwyższenie płacy 
minimalnej, in�acja, sztuczne 
blokowanie stawek przez Wody 
Polskie – mówi zastępca bur-
mistrza Gogolina Krzysztof Re-
inert. – O tym się o�cjalnie nie 
mówi, ale na nasze lokalne życie 
w znaczącym stopniu wpływają 
decyzje „z góry”. Już od dawna 
samorządowcy zwracają uwagę 
na to, że skutki nieudolnej poli-

tyki polskiego rządu w ostatnich 
latach odbijają się negatywnie 
na naszych mieszkańcach i 
robią nam, kolokwialnie mó-
wiąc, „pod górkę”. U nas jest to 
20% podwyżka, ale co swoim 
mieszkańcom mają powiedzieć 
włodarze Tarnowa Opolskiego 
i Izbicka, gdzie za wodę i ścieki 
trzeba zapłacić nawet 300% wię-
cej niż w roku ubiegłym?

To nie nasza wina
Sytuacja gospodarczo – 

ekonomiczna w kraju w trakcie 
ostatnich dwóch lat istotnie się 
zmieniła. Na podwyżki za cenę 
wody i ścieków złożyły się m.in. 
drożejące koszty odbioru i za-
gospodarowania osadów ścieko-
wych i utrzymania infrastruktury 
wodno–kanalizacyjnej. Nie bez 
znaczenia są także coraz wyższe 
stawki podatku od nierucho-
mości i opłat dzierżawnych, jak 
również rosnący koszt wynagro-
dzenia pracowników. Na to z ko-
lei miała wpływ rządowa decyzja 
o wzroście płacy minimalnej. Do 
tego dochodzą wydatki związane 
z utrzymaniem infrastruktury 
wodociągowej w dobrym stanie, 

na rozwój i  modernizację sie-
ci. Na wiele z tych czynników 
samorząd nie ma wpływu, nie-
mniej podjęto pewne radykalne 
działania na poziomie gminnym, 
których celem jest zahamowanie 
rosnących kosztów.

– Widząc dokąd zmierza 
sytuacja, zwróciłem się do Rady 
Miejskiej w Gogolinie o pod-
jęcie zdecydowanych kroków i 
zmniejszenie kwoty podatku od 
nieruchomości dla budowli wo-
dociągowych na terenie gminy 
Gogolin z 2% do 1%, dla zopty-
malizowania kosztów utrzymania 
infrastruktury wodociągowo 
–kanalizacyjnej – mówi bur-
mistrz Gogolina Joachim Woj-
tala. – Trzeba jednak pamiętać, 
że zawsze będzie u nas odrobinę 
drożej niż w dużej aglomeracji.

Burmistrz Wojtala tłuma-
czy, że im mniejsza gmina, tym 
niektóre opłaty są wyższe. Co 
jest tego powodem?

- Występująca w małych 
gminach rozproszona zabudowa 
jednorodzinna powoduje zwięk-
szenie kosztów dystrybucji wody 

Kiedy samorząd 
obrywa za rząd

Nasi czytelnicy skarżą się na wysokie ceny za usługi wodno-kanalizacyj-
ne w gminie Gogolin. „Jest stanowczo za drogo” – mówi jeden z miesz-
kańców(dane do wiadomości redakcji) miasta Karolinki i Karlika. 

i ścieków na większe odległości, 
niż w przypadku dostaw i odbio-
rów w obrębie ogromnych osie-
dli z wielorodzinnymi blokami 
– tłumaczy włodarz.

Trzeba poczekać na 
raport

Należy również pamiętać, 
że obecnie wszelkie rankingi 

związane z gospodarką wod-
no-kanalizacyjną nie są w pełni 
miarodajne, gdyż nie zawierają 
one wszystkich aktualnych i 
nowych taryf. O rzeczywistych 
wynikach i porównaniach bę-
dzie więc można mówić dopie-
ro, gdy pojawi się nowy raport 
Wód Polskich.

Dla porównania warto jed-
nak dodać, iż w grudniu 2023 
roku według danych RZGW 
Gliwice średnia cena wody 
wynosiła 5,94 zł netto, nato-
miast ścieków - 9,68 zł netto, 
czyli łącznie mówimy o kwocie 
15,62 zł netto.

Michał Mandola
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Roboty trwają już od kilku 
miesięcy. Dotychczas udało 
się wykonać rurociągi m.in. 
pod ulicami: Opolską, Leśną i 
Strażacką. Na tym jednak prace 
się nie kończą. Trzeba jeszcze 
wybudować rurociąg pod 
ulicą Wiejską i w okolicach jej 
skrzyżowania z ulicami Leśną 
i Opolską, a także zamonto-
wać zbiornik przepompowni 
sieciowej wraz z armaturą oraz 
pompownię domową.

W związku z wykony-
wanymi pracami mieszkań-
cy Ścigowa i okolicznych 
wiosek muszą liczyć się z 
utrudnieniami w ruchu 
drogowym. To jednak już 
niebawem ma się zmienić.

- Ruch na ulicy Opol-
skiej ma być przywrócony 
do trzech tygodni, a zatem 
prosimy kierowców oraz na-
szych mieszkańców o wyro-
zumiałość – mówi burmistrz 
Marek Pietruszka.

Po zakończeniu prac 
ziemnych w Ścigowie będzie 
odtwarzana nawierzchnia as-
faltowa. Ma to nastąpić już 
w maju bieżącego roku.

Jak już zaznaczono, bu-
dowa kanalizacji w Ścigowie 
jest kosztownym zadaniem. 
Przedsięwzięcie warte jest 
dokładnie 6 506 488,23 zł. 
Trzeba jednak wspomnieć, 

że samorządowi udało się 
pozyskać sporo funduszów 
zewnętrznych na ten cel.

- Zadanie do�nansowane 
jest m.in. z Programu Roz-
woju Obszarów Wiejskich 
na lata 2014–2020 – dodaje 
burmistrz. – Wysokość tej 
dotacji wynosi 3 358 914,00 
zł. Otrzymaliśmy również 
subwencję ogólną z budżetu 
państwa na ten cel, która 
wynosi 2 214 051,00 zł.

Ponadto samorząd ze 
Strzeleczek dostał także 
379  438,50 zł w ramach 
konkursu „Rosnąca Od-
porność”. Te pieniądze 
również przeznaczono na 

budowę kanalizacji w Ści-
gowie.

- Dzięki skutecznemu 
pozyskiwaniu dotacji ze-
wnętrznych wkład własny 
gminy Strzeleczki na realiza-
cję inwestycji w Ścigowie jest 
stosunkowo niewielki i wy-
nosi dokładnie 554  084,73 
zł – podsumowuje Marek 
Pietruszka.

(mim), fot. gmina 
Strzeleczki

Gmina strzeleczki

Radni m.in. wyrazili 
zgodę na wprowadzenie 
nadwyżki z lat ubiegłych w 
wysokości 60 400 zł. 

- Ta nadwyżka jest wpro-
wadzona na wszystkie zada-
nia inwestycyjne, których 
nie udało się s�nalizować w 
ubiegłym roku – tłumaczy-
ła na sesji skarbnik gminy 
Strzeleczki Gabriela Bartoń.

Z tej sumy 400 zł to 
wypłata odszkodowania wy-
nikającego z nabycia przez 
gminę nieruchomości w 
ramach realizacji inwestycji 
polegającej na rozbudowie 
ulicy Osiedle w Strzelecz-
kach. Pozostałe fundusze 
(60 0000 zł) będą przeka-
zane na dokończenie trzech 
zadań. A są to: opracowanie 

dokumentacji projektowej 
na rozbudowę oświetlenia 
dedykowanego w Zielinie 
(36  000 zł), rozbudowa 
oświetlenia ulicznego na uli-
cy Słonecznej w Zielinie (18 
500 zł) oraz budowa placu 

zabaw wraz z oświetleniem 
solarnym w Strzeleczkach 
(5 500 zł).

Zmiany budżetowe prze-
głosowano jednogłośnie.

(mim), fot. (kb)

Drobne zmiany
Podczas ostatniej sesji Rady Miejskiej w Strzeleczkach przegłosowa-
no zmiany w budżecie gminy na 2024 rok. Uchwałę w tej sprawie 
podjęto w czwartek 18 stycznia.

Sprawę zmian budżetowych na 2024 rok umówiła 
skarbnik Gabriela Bartoń.

Już po raz trzeci Gmin-
ny Ośrodek Kultury w 
Strzeleczkach zorganizował 
imprezę z pączkami w roli 
głównej. Odbyła się ona we 
wtorek 6 lutego w Domu 
Kultury w Strzeleczkach.

- Na stołach jak zwykle 
królowały pyszne pączki z 
różą, czekoladą, budyniem, 
adwokatem i pistacjami 
– mówi dyrektor GOK-u 
Anna Kuźnik. – Nasi pra-
cownicy przygotowali także 
liczne i ciekawe konkursy i 
zabawy dla gości. Wszyscy 
bawili się znakomicie.

Gwiazdami wieczoru 
byli Dominika i Janusz Żył-

kowie. Wykonali oni swoje 
największe i najbardziej 
lubiane przeboje. Impreza 
zakończyła się potańcówką, 
podczas której przygrywał 
DJ Denis.

- To kolejna tego typu 
impreza, która jest dowo-
dem na to, iż mieszkańcy 

gminy potra�ą nie tylko 
świetnie się bawić, ale także 
integrować – podsumowuje 
burmistrz Marek Pietrusz-
ka. – Cieszę się, że mogliśmy 
wszyscy razem mile spędzić 
czas.

(mim), fot. gmina 
Strzeleczki

Słodka zabawa
Ponad 130 osób bawiło się podczas tegorocznej edycji Festiwalu 
Pączków w Strzeleczkach. To było najsłodsze święto w całej gminie.

Sala GOK-u pękała w szwach.

Pączkami częstował burmistrz Marek Pietruszka.

Prace idą zgodnie z planem
W Ścigowie trwają prace związane z budową kanalizacji sanitarnej. 
To duże i kosztowne przedsięwzięcie.

Na placu budowy pojawił się także burmistrz Marek Pietruszka.

Prace w Ścigowie postępują zgodnie z harmonogramem.

Można powiedzieć, że 
tegoroczny Babski Comber 
był wydarzeniem jubile-
uszowym, ponieważ zorga-
nizowano go już po raz 25. 
Impreza odbyła się w piątek 
9 lutego w sali Gminnego 
Ośrodka Kultury w Strze-
leczkach. Frekwencja jak 
zwykle dopisała.

- W sumie bawiło się 138 
pań z całego województwa 
– mówi dyrektor GOK-u 
Anna Kuźnik – Mieliśmy 
gości m.in. z Głogówka, 
Opola, Białej, Walec, Krap-
kowic i oczywiście z naszej 
gminy.

Wszystkie uczestniczki 
przebrały się w piękne stroje. 
Na sali królowały m.in. poli-
cjantki, lekarki, pielęgniarki 
wróżki. Kreacje były bardzo 
pomysłowe.

Imprezę otworzył bur-
mistrz Marek Pietruszka, 
który życzył wszystkim 
zgromadzonym udanej zaba-
wy. Później były już tańce i 
śpiewy, ale nie tylko. W pro-
gramie imprezy po raz drugi 
znalazł się �tness, który 
poprowadziła energiczna in-
struktorka. Z kolei gościom 
przygrywał DJ Wasyl.

 - Chętne panie mogły 
również wziąć udział w cie-

kawych konkursach, grach 
i zabawach – dodaje Anna 
Kuźnik. – Zależało nam na 
tym, żeby podczas imprezy 
uczestniczki w różnym wie-
ku mogły czuć się swobod-
nie i wyjątkowo.

Nie zabrakło także po-
częstunku. Na gości czekała 
pyszna kolacja, a potem za-
serwowano zimną płytę oraz 
słodki poczęstunek. Zabawa 
była udana, a uczestniczki 
bawiły się do późnych go-
dzin nocnych. Kolejny Bab-
ski Comber w Strzeleczkach 
już za rok.

(mim), fot. gmina 
Strzeleczki

Panie tańczyły  
i szalały

To była huczna impreza w Strzeleczkach.

Babski Comber w Strzeleczkach przyciągnął tłumy kobiet. Blisko 140 pań z 
całego województwa szalało na parkiecie w rytm największych hitów dys-
kotekowych. Nie zabrakło również barwnych strojów i licznych atrakcji.
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Teodor Pandel w swojej 
50–letniej karierze zawodo-
wej ostatnie 28 lat przepra-
cował na stanowisku prezesa 
zarządu Banku Spółdziel-
czego w Krapkowicach. Na 
przestrzeni tych prawie 3 de-
kad Bank stale się rozwijał. 
W poszukiwaniu nowych 
dróg rozwoju prezes podej-
mował działania pozwalające 
rozszerzyć zasięg działalności 
na coraz większym terenie, 
powiększając jednocześnie 
strukturę i sieć placówek.

Początkowo w lutym 
1999 roku utworzona zo-
stała nowa �lia banku przy 
starostwie powiatowym w 
Krapkowicach. Z kolei w lu-
tym 2000 roku zasięg działa-
nia banku został rozszerzony 
na teren powiatu opolskiego, 
gdzie utworzony został od-
dział w Tarnowie Opolskim. 
Następnie w styczniu 2001 
roku utworzona została ko-
lejna �lia w Przyworach, a 
16 września 2003 roku od-
była się uroczystość otwarcia 
szóstej w kolejności placów-
ki, czyli oddziału banku w 
Strzelcach Opolskich. Od 
1 października 2008 roku 
działa kolejna placówka – �-
lia banku w Krapkowicach, a 
od lipca 2011 roku – �lia  w 
Kamieniu Śląskim. W stycz-
niu 2018 roku rozpoczęła 
działalność dziewiąta pla-
cówka Banku – II Oddział w 
Strzelcach Opolskich.

Pod względem skali 
działania Bank Spółdzielczy 
w Krapkowicach zajmuje 
czwarte miejsce wśród ban-
ków spółdzielczych woje-
wództwa opolskiego.

Obecne wyniki �nanso-
we dowodzą, że model biz-
nesowy banku uniwersalnego 
okazał się odporny na niespo-
dziewane  zdarzenia takie jak 
pandemia koronawirusa, czy 
wojna za naszą wschodnią 
granicą. Bank Spółdzielczy 

w  Krapkowicach ma silną  
pozycję na lokalnym rynku 
a strategia, w której klient i 
jego potrzeby są w centrum 
uwagi, procentuje.

Dzisiaj Bank Spółdzielczy 
w Krapkowicach umiejętnie 
łączy nowoczesność z  tra-
dycją. W  ostatnich latach, 
podobnie jak inne banki, 
konsekwentnie rozwijał kana-
ły cyfrowe. Ostatnie lata upły-
nęły pod znakiem wydarzeń, 
które miały istotny wpływ na 
stabilność polskiej gospodarki 
i cały sektor bankowy, w tym 
także na krapkowicką placów-
kę. Kluczowe stało się szybkie 
dostosowanie działalności 
do nowej rzeczywistości i jak 
najlepsze wsparcie klientów 
w tym trudnym okresie. Nie 
byłoby to możliwe bez wyko-
rzystania nowoczesnych tech-
nologii, które wsparły w tym 
czasie wiele procesów. Główne 
czynniki determinujące zmia-
ny w bankowości dotyczyły 
nowych oczekiwań klientów i 
ich podejścia do usług. 

Istotą rozwoju banku 
kierowanego przez prezesa 
Teodora Pandla zawsze były 
ścisłe więzi z lokalną społecz-
nością. Dzięki temu placów-

ka cieszy się silną i ugrunto-
waną pozycją na lokalnym 
rynku usług �nansowych z 
bogatą ofertą produktów, 
skierowaną do szerokiej licz-
by zadowolonych klientów, 

począwszy od lokalnych 
rolników i klientów indy-
widualnych, poprzez małe 
i  średnie przedsiębiorstwa, 

wspólnoty, stowarzyszenia, 
spółdzielnie i fundacje, po 
jednostki samorządu tery-
torialnego, z którymi bank 
współpracuje nieprzerwalnie 
od ponad 20 lat. Co ważne, 
bank aktywnie wspiera rów-
nież wszelkiego typu inicja-
tywy społeczno–kulturalne, 
a także kluby sportowe, 
stowarzyszenia, fundacje, 
Ochotnicze Straże Pożarne, 
szkoły i przedszkola.

Najwyższą wartością jed-
nej z najstarszych instytucji 
bankowych działających w 
powiecie krapkowickim, 
stworzonej „przez ludzi i dla 
ludzi” i od 75 lat wpisanej w 
pejzaż lokalnego środowiska 
będą zawsze jego klienci, 
gdyż to właśnie oni stanowią 
o  dzisiejszej pozycji i sile 
Banku.

Piękny benefis
Teodor Pandel, były 

prezes zarządu Banku Spół-

dzielczego w Krapkowicach, 
został uhonorowany dwiema 
prestiżowymi odznakami za 
swoje zasługi dla społecz-

ności lokalnej oraz polskiej 
bankowości spółdzielczej. 
Za swoje zaangażowanie 
otrzymał Odznakę Hono-
rową Za Zasługi dla Woje-

wództwa Opolskiego oraz 
Diamentowe Odznaczenie 
za Zasługi dla Polskiej Ban-
kowości Spółdzielczej.

Warto dodać, że Teodor 
Pandel nie tylko pełnił funk-
cję prezesa zarządu banku, 
ale także aktywnie wspierał 
lokalne inicjatywy i organi-
zacje. Jego zaangażowanie w 
rozwój społeczności lokalnej 
oraz wkład w rozwój banko-
wości spółdzielczej zostały 
docenione.

Aby uczcić jego niezwy-
kłe osiągnięcia i oddać hołd 
jego pracy, w sobotę 3 lute-
go zorganizowano bene�s, 
podczas którego świętował 
Teodor Pandel. Wydarzenie 
ubogaciła operetka Johanna 
Straussa „Noc w Wenecji”, 
w wykonaniu teatru mu-
zycznego Arte Creatura. To 
wyjątkowe wydarzenie było 
okazją do spotkania się z 
przyjaciółmi, współpracow-
nikami oraz mieszkańcami, 
którzy chcieli wyrazić swoje 
uznanie i podziękować by-
łemu  prezesowi za lata od-
danej pracy na rzecz lokalnej 
społeczności i rozwoju ban-
kowości spółdzielczej.

(nika),  
fot. Wiktor Jaskowski

Benefis i uhonorowanie  
Teodora Pandla

Prezes Zarządu Banku Spółdzielczego w Krapkowicach Teodor Pandel przeszedł na emeryturę. To dobry czas na podsumowanie jego ogromnego 
dorobku zawodowego i działalności Banku  na przestrzeni lat.

Na uroczystość przybyło wielu zacnych gości, która odbyła się w Krapkowickim Domu Kultury.

Swoje uznanie i podziękowania złożył byłemu  pre-
zesowi za lata oddanej pracy na rzecz lokalnej spo-
łeczności i rozwoju bankowości spółdzielczej, jego 
następca Tomasz Barteczko.

Prezes Teodor Pandel otrzymał Odznakę Honorową Za Zasługi dla Województwa 
Opolskiego z rąk Marszałka Województwa Opolskiego  Andrzeja Buły oraz Wice-
marszałkini Województwa Opolskiego Zuzanny Donath-Kasiura.

Za swoje zaangażowanie za Zasługi dla Polskiej Ban-
kowości Spółdzielczej prezes Pandel uhonorowany 
został Diamentowym Odznaczeniem, które otrzymał 
z rąk Dyrektorki Opolskiego Oddziału Banku Polskiej 
Spółdzielczości Joanny Glezner – Staniszewskiej.
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Panie przybyły na im-
prezę  w strojach, które 
swym blaskiem, szykiem i 
elegancją jeszcze bardziej 
podkreślały wspaniały kli-
mat imprezy. Zabawę rozpo-
częto od wspólnego toastu 
i „babskiego” ślubowania. 
Przy stoliku na każdą z pań 
czekały wspaniałe upominki 
przygotowane własnoręcznie 
przez panie z naszych miej-

scowości. Był to błyszczący   
breloczek i słodka niespo-
dzianka.

Po pysznej kolacji nad-
szedł czas na losowanie 
gadżetów z kobiecej skrzyni 
rozmaitości. Każda z uczest-
niczek imprezy otrzymała 
paczuszkę, w której były 
wspaniałe niespodzianki. 
Kolejną niespodzianką była 

fotobudka 360°, z której 
wszystkie panie chętnie 
korzystały by nakręcić pa-
miątkowe �lmiki z imprezy. 
Zabawom i szaleństwom nie 
było końca.

Imprezę wspomogli licz-
ni partnerzy czyli lokalne 
�rmy i przedsiębiorcy oraz 
mieszkańcy.

(mar)

Podczas ostatniej sesji 
Rady Miejskiej w Gogolinie 
radni wyrazili zgodę na prze-
kazanie 100 tysięcy złotych 
na zakup ultranowoczesnego 
aparatu USG. Pozostałe 130 
tysięcy złotych pochodzić 
będzie ze środków własnych 
Gminnego Ośrodka Zdro-
wia.

To nie koniec inwesto-
wania w służbę zdrowia. 
Gmina Gogolin jest już w 
posiadaniu dokumentacji 
projektowej oraz pozwolenia 
na budowę windy i rozbu-
dowy klatki schodowej przy 
Centrum Fizjoterapii. Inwe-
stycja ma znacznie poprawić 
komfort pacjentów korzy-
stających z usług placówki 
znajdującej się przy ulicy 
Strzeleckiej. Oprócz tego 

przygotowywana jest także 
kompleksowa termomoder-
nizacja tego budynku.

Choć póki co są to tylko 
plany, już dziś wiadomo, że 
zadanie będzie kosztowne. 
Lokalny samorząd podejmie 
jednak starania mające na 
celu pozyskanie zewnętrz-
nych środków na ten cel.

Więcej usług
Ośrodek zdrowia posze-

rza także swoją ofertę usług 
zdrowotnych. Po tym jak w 
listopadzie uruchomiono 
pięć nowych poradni (kar-
diologiczną, neurologiczną, 
endokrynologiczną, urolo-
giczną oraz preluksacyjną), 
wzrosło także zapotrzebowa-
nie na usługi diagnostyczne. 
Mają one być łatwiej dostęp-
ne m.in. dzięki zakupowi 

nowego sprzętu do wykony-
wania badań USG.

Ponadto Gminny Ośro-
dek Zdrowia w Gogolinie 
uruchomił dla swoich miesz-
kańców nową usługę rehabi-
litacji w miejscu zamieszka-
nia dla osób z orzeczeniem 
o znacznym stopniu niepeł-
nosprawności. Świadczenie 
udzielane jest bezpłatnie w 
ramach kontraktu z NFZ. 
Fizjoterapeuci dojeżdżają do 
swoich podopiecznych nowo 
zakupionym przez GOZ 
w Gogolinie samochodem 
elektrycznym. 

Jak dotąd z usług rehabi-
litacji w miejscu zamieszka-
nia korzysta już 15 osób, a 
docelowo będzie ich 30.

(mim)

Temat wzmożonych kon-
troli poruszono na ostatniej 
sesji rady miejskiej, zwołanej 
na 30 stycznia. Burmistrz Jo-
achim Wojtala poinformował, 
że z końcem roku w gminie 
Gogolin przeprowadzono 
dwie tego rodzaju procedury 
nadzorcze.

- Pod koniec roku wojewo-
da opolski zarządził kontrolę 
w Urzędzie Stanu Cywilnego 
– mówił Joachim Wojtala. 
- Ta kontrola zakończyła się 
13 listopada, ale na protokół 
z niej czekaliśmy do końca 
roku. Przyszedł bardzo dobry, 
bez uwag. Nie stwierdzono ani 
jednej nieprawidłowości.

Ponadto 31 grudnia 
zakończyła się miesięczna 
kontrola w gogolińskiej straży 
miejskiej. Działalność jednost-

ki podległej urzędowi ocenio-
no pozytywnie i nie stwierdzo-
no żadnych uchybień, o czym 
również poinformował na 
forum rady burmistrz Wojtala. 

To jednak nie koniec. Ak-
tualnie w urzędzie miejskim 
trwają jeszcze dwie inne kon-
trole.

- Mamy kompleksową 
kontrolę w urzędzie miejskim i 
naszych jednostkach organiza-
cyjnych prowadzoną przez Re-
gionalną Izbę Obrachunkową 
– dodał burmistrz.- Dotyczy 
ona kompleksowej gospodarki 
�nansowej za lata 2021-2022 
i wybranych zagadnień za lata 
2020-2023 i 2024. 

Procedura ma się zakoń-
czyć w marcu. Ponadto w 
magistracie prowadzona jest 
jeszcze jedna kontrola nadzo-

rowana przez urzędników Naj-
wyższej Izby Kontroli. Podczas 
sesji burmistrz Wojtala nie 
krył swojego zdziwienia tym 
faktem.

- Kiedyś było tak, że kon-
trole nie mogły się nakładać – 
tłumaczył włodarz. 

Dla wszystkich urzędni-
ków kontrolujących trzeba 
było przygotować miejsca 
pracy w urzędzie, co wcale nie 
było takim łatwym zadaniem. 
Mimo ciasnoty, władze samo-
rządowe nie chciały przekładać 
terminów kontroli.

- Nie będziemy zmieniać 
terminów, żeby potem nikt nie 
powiedział, że w okresie przed-
wyborczym burmistrz nie jest 
gotowy na jakąkolwiek kon-
trolę – podsumował burmistrz.

(mim)

Właściciele lokalów 
mieszkalnych mieszczących 
się w budynkach wieloro-
dzinnych i zlokalizowanych 
na terenie gminy Gogolin 
mogą ubiegać się o dotację w 
ramach rządowego progra-
mu „Ciepłe Mieszkanie”. W 
ten sposób można pozyskać 
niemałe pieniądze m.in. na 
wymianę starego kopciucha, 

okien, drzwi lub wykonanie 
dokumentacji projektowej. 
Możliwości jest sporo. Trze-
ba jednak pamiętać, że wy-
sokość do�nansowania dla 
bene�cjentów końcowych 
uzależniona jest od jego do-
chodów.

Więcej informacji na 
temat programu „Ciepłe 

Mieszkanie” można uzyskać 
w Wydziale Środowiska 
Urzędu Miejskiego w Go-
golinie (pokój 31 lub 33). Z 
kolei wnioski, wzory umów 
i dokumenty niezbędne do 
rozliczenia programu do-
stępne są na stronie interne-
towej gminy Gogolin.

(mim)

We wtorek 6 lutego w 
Gminnym Ośrodku Kultu-
ry w Gogolinie uroczyście 
podsumowano pierwszy 
etap eliminacji strażackiego 
konkursu plastycznego. Jak 
tłumaczą organizatorzy, do 
tegorocznej edycji zgłoszo-
na została rekordowa ilość 
prac. W sumie były to 64 
dzieła nadesłane w czterech 
kategoriach wiekowych. Do 
etapu powiatowego komisja 
konkursowa mogła zakwali-
�kować do 5 prac z każdej 
kategorii. Było to zatem nie 
lada wyzwanie.

W trakcie wtorkowej 
uroczystości przedstawiciele 
gogolińskich władz samorzą-
dowych pogratulowali naj-
lepszym artystom. Wręczyli 
im także drobne upominki i 
dyplomy.

Tak prezentuje się pełna 
lista zwycięzców gminnych 
eliminacji Ogólnopolskiego 
Strażackiego Konkursu Pla-
stycznego:

I grupa wiekowa (przed-
szkola): 

- Bruno Lepich (PP nr 3 w 
Gogolinie),

- Marta Botta (PP nr 3 w 
Gogolinie),

- Tymon Misiowiec (OSP 
Gogolin),

- Maksymilian Burkat (PP 
nr 1 w Gogolinie),

- Łukasz Folmer (OSP 
Odrowąż).

II grupa wiekowa (szkoły 
podstawowe klasy I-IV):

- Kornelia Wojtala (PSP nr 2 
w Gogolinie),

- Katarzyna Folmer (OSP w 
Odrowążu),

- Oliwia Kucharczyk (PSP 
nr 3 w Gogolinie),

- Paulina Fesser (PSP w Ka-
mieniu Śl.),

- Daria Studans (PSP nr 3 w 
Gogolinie).

III grupa wiekowa (szkoły 
podstawowe klasy V-VIII):

- Antonina Sapok (PSP nr 3 
w Gogolinie), 

- Karolina Bomba (PSP nr 2 
w Gogolinie,

- Lena Płaskura (PSP nr 2 w 
Gogolinie),

- Aleksandra Kuchnia (PSP 
nr 3 w Gogolinie),

- Magdalena Makiola (OSP 
w Odrowążu). 

IV grupa wiekowa (szkoły 
ponadpodstawowe) – brak 
prac.

V grupa wiekowa (dorośli) 
– prace zgłosiły 4 osoby:

- Adela Sobota (DSS Św. 
Barbara w Kamionku),

- Wilhelm Jarosz (DSS Św. 
Barbara w Kamionku),

- Analiza Świerzy (DSS Św. 
Barbara w Kamionku),

- Aniela Michna (DSS Św. 
Barbara w Kamionku).

(mim), fot. gmina 
Gogolin

Szansa na dotację
Trwa nabór wniosków do programu „Ciepłe Mieszkanie” w gminie 
Gogolin. Można je składać w siedzibie urzędu miejskiego.

Nowy sprzęt, nowa winda, 
nowe usługi

Gogoliński samorząd inwestuje w rozwój Gminnego Ośrodka Zdro-
wia. Placówka medyczna będzie wyposażona w nowoczesny ultraso-
nograf. Ponadto już teraz pacjenci mogą korzystać z nowych usług 
rehabilitacyjnych.

Panie bawiły się znakomicie.

„Babskie” ślubowanie  
i wiele atrakcji

26 stycznia od godz. 19.00 grupa 76 pań bawiła się na babskim com-
brze pełnym  „Błysku & Blasku” zorganizowanym przez Rady Sołec-
kie Zakrzowa i Dąbrówki w restauracji  w Rożniątowie. 

Wzorowe dzieła
Poznaliśmy laureatów tegorocznego, gminnego etapu Ogólnopolskie-
go Strażackiego Konkursu Plastycznego. Teraz najlepsi artyści powal-
czą o wysokie miejsca na szczeblu powiatowym i wojewódzkim.

Eliminacje konkursowe podsumowano w Gminnym 
Ośrodku Kultury w Gogolinie.

Kontrola za kontrolą
Gmina Gogolin znalazła się pod lupą kilku organów sprawujących 
nadzór nad działalnością samorządów. W ostatnim czasie przeprowa-
dzono w niej dwie kontrole. Kolejne dwie wciąż trwają.  
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Franciszek Zajdel
z  Kosorowic

ur. 04.02.2024 r
syn Aleksandry i Denisa Zajdel 

waga 3190 g długość 51 cm

Nasi najmłodsi milusińscy - nasi przyszli Czytelnicy

Agata Dambiec 
ze Zdzieszowic
ur.03.02.2024 r

córka Sylwii i Marka
waga 3140 g, wzrost 53 cm

Marlena Stokłosa
z Zabierzowa

ur. 05.02.2024 r
córka Moniki i Daniela

waga 3350 g, wzrost 56 cm

Wojciech Lipiński
z Prudnika

ur. 05.02.2024 r
syn Barbary i Przemysława
waga 3125 g, wzrost 53 cm

Milena Jewtuszek
z Gogolina 

ur. 05.02.2024 r
córka Justyny i Marcina

waga 2670 g, wzrost 51 cm

Wit Stolarek
z Kędzierzyna -Koźla

ur. 05.02.2024 r
syn Marty i Jakuba

waga 3830 g, wzrost 56 cm

Zwycięzca przybył po 
swoje pierwsze w życiu na-
grody w towarzystwie mamy 
Wiktorii oraz taty Michała. 
Zasłużone gratulacje i upo-
minki zostały wręczone przez 
starostę Macieja Sonika oraz 
dyrektora działu marketingu 
grupy mediowej „Tygodnik” 
Dawida Laskowskiego. 

Leon z uśmiechem na 
ustach odebrał upominki 
przygotowane przez part-
nerów naszej akcji: starostę 
powiatu krapkowickiego 
Macieja Sonika, burmistrza 
Strzeleczek Marka Pietrusz-
kę, prezesa Krapkowickiego 
Centrum Zdrowia Marcina 
Misiewicza, doradcę chusto-
wego ClauWi Magdalenę 
Majak, studio fotogra�czne 
Moonlight Michała Wi-
chra, pracownię Drakaart 
z Miedzianej, restaurację 
„Daniels” ze Steblowa oraz 
redaktor naczelną „Tygodni-
ka Krapkowickiego” Joannę 
Bassek.

Jeszcze raz w imieniu 
sponsorów oraz całej naszej 
redakcji serdecznie gratu-
lujemy państwu Stańcom i 

życzymy małemu Leonowi 
oraz jego rodzinie dużo 
zdrowia, uśmiechu i wielu 
wspaniałych, wspólnych 
chwil każdego dnia.

- Dzidziuś Miesiąca to 
przedsięwzięcie, które od 
wielu lat organizowane jest 
przez redakcję „Tygodnika 
Krapkowickiego” i cieszy się 
dużym zainteresowaniem ze 
strony rodziców oraz rodzin 
nowo narodzonych dzieci. 
Noworodki można zgłaszać 

do plebiscytu, przesyłając 
zdjęcie wraz z danymi boba-
sa (imię i nazwisko, data uro-
dzenia, waga, wzrost, imiona 
rodziców oraz miejscowość) 
na adres e-mail: marketing@
tygodnik-krapkowicki.pl. 
Dodatkowo przesłane zdję-
cie wraz z danymi dzidziusia 
ukaże się także w naszej 
gazecie- - mówi Dawid La-
skowski. 

(nika)

Leon wraz z mamą oraz tatą odebrał gratulacje oraz na-
grody w ramach cieszącej się dużym zainteresowaniem 
akcji „Dzidziuś Miesiąca Tygodnika Krapkowickiego”. 

Leon odebrał nagrody
We wtorek (6 lutego) w gościnnych progach Starostwa Powiatowe-
go w Krapkowicach, jednego z partnerów akcji „Dzidziuś Miesiąca 
Tygodnika Krapkowickiego”, odbyło się uroczyste wręczenie nagród 
laureatowi kolejnej edycji projektu, czteromiesięcznemu Leonowi 
Stańcowi z Dąbrówki Górnej.

„Zwierzę bezdomne – 
najwierniejszy przyjaciel 
człowieka” – tak brzmiała 
teza, nad którą debatowały 
dwie drużyny. Uczniowie ZS 
im. Jana Pawła II w Zdzie-
szowicach wymieniali się 
argumentami „za” i „prze-
ciw” wraz z wychowankami 
Liceum Ogólnokształcące-
go im. Jana Kilińskiego w 
Krapkowicach. 

- Zespół Szkół ze 
Zdzieszowic musiał bronić 
tezy, natomiast zadaniem 
uczniów Liceum z Krapko-
wic było odpieranie argu-
mentów i podważanie tej 
tezy – mówi nauczyciel z ZS 
w Zdzieszowicach Anna Pia-
sek. – W debacie trzeba było 
stosować się do jej reguł. 
Wyznaczona osoba prowa-
dziła całość, był określony 
czas na wypowiedź każdego 
mówcy. W jednej drużynie 
było czterech prelegentów, 
z których każdy miał inne 
zadanie. 

Wypowiadający się 
uczniowie musieli, przedsta-
wić tezę, powiedzieć jak jest 
ona rozumiana przez zespół. 
Tezę należało następnie 
uargumentować. Zadaniem 
kolejnego mówcy była kon-
trargumentacja twierdzeń, 

a rolą czwartego prelegenta 
wyciągnięcie wniosków. 

Jury przewodził starosta 
krapkowicki Maciej Sonik 
wraz z członkami: prezes 
Fundacji Psie Marzenia 
Katarzyną Tabaczyszyn oraz 

Pieski w centrum uwagi 
8 lutego w auli Zespołu Szkół im. Jana Pawła II w Zdzieszowicach odbyła się debata oksfordzka. Uczniowie rozprawiali na temat zwierząt 
bezdomnych i tych z hodowli. 

trenerką i hodowcą psów, 
behawiorystką zwierząt Na-
talią Maros. 

- Zdaniem jurorów nie-
wielką liczbą punktów debatę 
wygrało Liceum Ogólno-
kształcące z Krapkowic – do-
daje Anna Piasek. – Natomiast 
dwóch najlepszych mówców 
wyłoniono z naszej drużyny z 

ZS w Zdzieszowicach. To oni 
najlepiej przemówili, przysto-
sowali formę wypowiedzi do 
zasad debaty  i byli najbardziej 
przekonujący. 

Po debacie oksfordzkiej, 
w sali gimnastycznej, od-
był się pokaz umiejętności 
czworonogów ze szkoły dla 
psów MarDog, którą prowa-
dzi Natalia Maros. 

- Sama debata nie była 
dla uczniów czymś łatwym 
– przyznaje Anna Piasek. 
– Byli oni przejęci, trochę 
się stresowali, ale ta forma 
bardzo im się spodobała. 
Uczniowie stanęli na wyso-
kości zadania. Nawet sam 
starosta stwierdził, że nie 
spodziewał się, iż debata 
odbędzie się na tak wysokim 
poziomie i uczniowie będą 
do niej tak przygotowani. 

Minione wydarzenie 
było częścią ogólnopolskiej 
olimpiady pt. „Zwolnieni z 
teorii” realizowanego przez 
obie szkoły. W ramach tego 
projektu uczniowie muszą 
zrealizować jakiś społeczny 
projekt, który wnosi coś 

konkretnego w lokalne 
społeczeństwo. Młodzież ze 
Zdzieszowic i Krapkowic 
współdziała w realizacji ak-
cji pod nazwą „Młodzi dla 
psich marzeń”, która trwa 
już od września 2023 roku, 
a zakończy się w kwietniu 
tego roku. W ramach zada-
nia muszą być zrealizowane 
różne akcje z widocznym 
społecznym przesłaniem, 
dlatego podczas każdego 
organizowanego wydarzenia, 
mającego zwrócić uwagę 
na los zwierząt, uczniowie 
zbierają środki, dzięki któ-
rym pomagają czworono-
gom. W przeszłości piekli i 
sprzedawali ciasta, a w czasie  
minionej debaty handlowali 
pączkami. W sali gimna-
stycznej zorganizowano 
także studio fotogra�czne, w 
którym każdy chętny mógł 
zrobić sobie zdjęcie ze swo-
im zwierzęciem. Cegiełką za 
trzy cyfrowe zdjęcia można 
było zasilić konto fundacji 
„Psie Marzenia”. 

Mateusz Dąbrowski  
fot. ZS im. Jana Pawła II  

w Zdzieszowicach 

W auli Zespołu Szkół im. Jana Pawła II w Zdzieszowicach odbyła się debata oks-
fordzka z gościnnym udziałem uczniów z Liceum Ogólnokształcącego im. Jana 
Kilińskiego w Krapkowicach. 
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 Ulica Mickiewicza wraz 
z oświetleniem, odwodnie-
niem i skablowaniem odcin-
ka elektroenergetycznej linii 

napowietrznej przebudowa-
na zostanie od skrzyżowania 
z ulicą Ogrodową. To niemal 
300 metrów drogi, która 

obecnie jest drogą gruntową, 
częściowo utwardzoną ma-
teriałem kamiennym. Koszt 
zadania to ponad 900  000 

tys. zł. Dzięki złożonym 
przez pracowników Urzędu 
Miasta i Gminy wnioskom, 
aż 70 procent tej kwoty sta-

nowi do�nansowanie z Rzą-
dowego Funduszu Rozwoju 
Dróg. Zadanie wykonane 

zostanie najpóźniej do paź-
dziernika tego roku.

(dp)

Będzie przebudowa  
ulicy Mickiewicza w Steblowie

W minionym tygodniu zastępca burmistrza Krapkowic Arnold Joszko podpisał umowę z wykonawcą,  Adamem Kernerem,  prezesem firmy K+D 
Budownictwo. 

Podczas spotkania 
z grupą seniorów, pan 
Tobiasz przedstawił naj-
ważniejsze informacje 
na temat instytucji Unii 
Europejskiej, o których 
dużo słyszymy, ale nieko-
niecznie wiemy, w jakich 
celach powstały. Wyjaśnił 
różnice oraz zadania, jaki-
mi zajmuje się  Parlament 
Europejski, a na przykład 
Komisja Europejska. – 
Wielu z nas zna te nazwy, 
słyszymy w wiadomościach 
o komisarzach, Strasbur- gu, ale  nie zawsze czło-

wiek zdaje sobie sprawę, 
jaki organ jest od czego 
– mówiła jedna z uczestni-

czek spotkania. – To dobry 
czas, aby przybliżyć sobie 

funkcjonowanie najważ-
niejszych struktur Unii 
Europejskiej. Zbliżają się 
wybory do Parlamentu 
Europejskiego , więc warto 
dowiedzieć się, do jakich 
zadań możemy powołać i 
za co mogą być odpowie-
dzialni nasi kandydaci w 
wyścigu o fotel europosła 
– tłumaczył prowadzący. 
Spotkanie z Tobiaszem 
Gajdą było kolejnym spo-
tkaniem organizowanym 
przez nieformalną grupę 
Kreatywne Umysły oraz 

Gminną Radę Seniorów. 
Dzięki takim wykładom 
rozszerzamy swoją wie-
dzę. Dziś świat tak pędzi 
i trudno za nim nadążyć, 
szczególnie jak człowiek 
jest zmuszony do tego, 
aby zwolnić tempo ży-
cia – mówi, uśmiechając 
się jedna z uczestniczek. 
Spotkanie odbyło się przy 
współpracy z Urzędem 
Miasta i Gminy w Krapko-
wicach.

(dp)

O Unii Europejskiej z pierwszej ręki
5 lutego, w poniedziałkowy poranek w bibliotece przy ul. Mickiewicza w Krapkowicach miało miejsce spotkanie z Tobiaszem Gajdą, ekspertem 
i członkiem organizacji Team Europe Direct ściśle związanej z działalnością instytucji wspólnotowych Unii Europejskiej.

Dla zebranych zagrał 
zespół złożony z Piotra 
Jaskółki – gitara, Pawła 
Barańskiego – perkusja 
oraz Grażyny Mierzwy 
– piano, bass, aranża-
cje. Na scenie zaprezen-
towały się wokalistki 
Krapkowickiego Studia 
Piosenki z repertuarem 
bardzo zróżnicowanym 
pod kątem charakteru 
muzycznego jak i przeka-
zu. Zebrana publiczność 
mogła usłyszeć utwory 
między innymi śpiewane 

niegdyś przez Franka Si-
natrę, zespół Myslovitz, 
Dawida Podsiadło, Dolly 
Parton czy zespół Ma-
nam. Magdalena Wójcik, 
Martyna Komander, 
Marysia Zdun, Aniela 
Pacion, Wiktoria Grzy-
mek i Zuzanna Kottysch 
wciągnęły publiczność 
do zabawy, a swoim wy-
stępem wzbudziły grom-
kie brawa. – To był na-
prawdę świetny koncert. 
Słychać, że dziewczyny 
coraz swobodniej czują 

się na scenie, utwory, 
jakie sobie dobierają, 
są trafione. Naprawdę 
świetnie się bawiłam 
– mówi jedna z uczest-
niczek koncertu. Trzeba 
również podkreślić bar-
dzo dobrą grę zespołu, 
który mimo wąskiego 
instrumentarium (trzy 
instrumenty w każdym 
utworze), potrafił unieść 
ciężar wybranych aranża-
cji. 

(dp)

Walentynkowy koncert w Krapkowickim Domu Kultury
W niedzielę, 12 lutego o godzinie 15.00 rozpoczął się koncert Krap-
kowickiego Studia Piosenki, który był związany ze zbliżającymi się 
Walentynkami. 
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STANY SUROWE 
BUDYNKU

Docieplenia, 
tynki maszynowe, 
gładzie, regipsy.
Tel. 602 139 443

Praca dla Opiekunów osób starszych 
w Niemczech 

- ubezpieczenie i wysokie zarobki 
- PRO-SENIOR (KRAZ 6933) - 
Tel. 795570792, 774428338
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Od ponad 10 lat pla-
cówka angażuje się już w tę 
inicjatywę, która nie tylko 
ma wpływ na środowisko, 
ale także przynosi korzyści 
uczniom. W tegorocznej 
edycji, Szkoła Podstawowa 
w Straduni liczy na jeszcze 

większe zaangażowanie spo-
łeczności w celu zebrania 
jak największej ilości elek-
trośmieci.

Inicjatywa nie tylko 
ma na celu zbiórkę elek-
trośmieci, ale również 

wspiera rozwój samej szkoły. 
Dzięki współpracy z �rmą 
organizującą konkursy dla 
szkół, w zależności od wagi 
zebranych odpadów elektro-
nicznych, przyznawane są 
punkty, które później można 
zamienić na sprzęt dla pla-
cówki edukacyjnej. Może to 
być sprzęt sportowy czy też 
książki – coś, co przyczynia 
się do zwiększenia atrak-
cyjności oferty edukacyjnej 
szkoły oraz rozwoju zainte-
resowań uczniów.

Szkoła Podstawowa w 
Straduni dąży do osiągnięcia 
czołowej pozycji w rankingu 
szkół biorących udział w 
tej inicjatywie. Dlatego też 
zachęca wszystkich miesz-
kańców i uczniów do zaan-
gażowania się w akcję.

Elektrośmieci można 
składać na terenie szko-
ły. Brama jest otwarta od 
poniedziałku do piątku w 
godzinach od 7.00 do 17.00. 

(ap)

Warto włączyć się w akcję i wspólnie działać na rzecz 
środowiska.

Oddaj elektrośmieci  
- wspieraj rozwój dzieci

Szkoła Podstawowa w Straduni już po raz kolejny organizuje zbiórkę 
elektrośmieci. Trwająca od 12 lutego do 22 marca akcja ma na celu 
promowanie dbałości o środowisko oraz wspieranie rozwoju placów-
ki edukacyjnej. W tłusty czwartek kró-

lują pączki i faworki. W 
ich cieniu stoją niestety 
oponki, które są jednak 
równie słodkie, tłuściutkie 
i smakowite. Samorząd 
Uczniowski PSP w Broż-
cu, wspólnie z opiekunami 
-  Ewą Śmiech i  Agatą 
Makiolą - wstał wcześnie 
rano, aby przygotować 
te wyjątkowe przysmaki. 
Mąka, jajka, cukier i droż-
dże - te podstawowe skład-
niki tłustego czwartku zo-

stały starannie zmieszane 
i ulepione, aby stworzyć 
prawdziwe złociste słod-
kości. To nie tylko okazja 
do spożywania takich 
pyszności, ale również do 
pielęgnowania tradycji, 
która ma głębokie korze-
nie w kulturze regionalnej. 
Oponki, które dziś piekły 
uczennice i uczniowie, 
kiedyś smażyły ich babcie 
i ołmy, przekazując tę ku-
linarną wiedzę z pokolenia 
na pokolenie.

(ap), fot. (PSP w Brożcu)

Pierwszą z inwesty-
cji jest pełnowymiarowe 
boisko “Siltec Arena” ze 
sztuczną nawierzchnią w 
Kromołowie. Następnie 
za Gminnym Ośrodkiem 
Kultury w Walcach po-
wstaną wiaty oraz tężnia, 
które stanowić będą nie 
tylko praktyczny element 
infrastruktury, ale także 
mają stać się miejscem 

spotkań i integracji lokal-
nej społeczności. Ścieżka 
edukacyjno-rozrywkowa 
w Straduni ma stać się 
atrakcyjnym punktem 
turystycznym, który po-
zwoli zarówno na naukę, 
jak i przyjemne spędzenie 
czasu na świeżym powie-
trzu. W Grocholubiu przy 
Domu Seniora i świetlicy 
ma powstać infrastruktura 

wypoczynkowo-rekreacyj-
na, sprzyjająca aktywnemu 
wypoczynkowi.

Dzięki kompletnym 
dokumentacjom z pozwole-
niami budowlanymi gmina 
Walce może przystąpić do 
realizacji tych projektów. 
Jednak to nie koniec planów 
rozwojowych.

Tłuściutkie wypieki  
i przekazywanie tradycji

Dla uczniów i nauczycieli Publicznej Szkoły Podstawowej w Brożcu, 
tłusty czwartek to więcej niż tylko kolejny dzień w kalendarzu. To 
czas, w którym tradycja spotyka się z pysznymi wypiekami - ucznio-
wie wzięli się za wypiekanie oponek.

Dzieci w Brożcu poznawały tradycję wypiekania 
oponek. 

W tłusty czwartek aromaty oponkowych wypieków 
rozchodzą się po całej szkole.

Nowe inwestycje w gminie Walce
Gmina Walce przygotowuje się do realizacji inwestycji, dzięki nowym środkom finansowym przeznaczonym na kształtowanie przestrzeni 
publicznej. Wniosek o dofinansowanie w wysokości 2 000 000 zł został zatwierdzony, co otwiera drogę do wprowadzenia znaczących zmian w 
czterech lokalizacjach gminy.

Wkrótce planowany 
jest także przetarg na 
przebudowę ul. Sienkie-
wicza oraz części ul. Mic-
kiewicza w Walcach. To 
kolejny krok w kierunku 
poprawy infrastruktury 
drogowej, co przyczyni się 
do zwiększenia komfortu 
życia mieszkańców oraz 

poprawy bezpieczeństwa 
na drogach.

Choć nie wszystkie 
wnioski o do�nansowanie 
zostały jeszcze zaakcepto-
wane, wiele z nich znajduje 
się w trakcie oceny lub 
przygotowań. To ozna-
cza, że mieszkańcy gminy 
Walce mogą spodziewać 

się kolejnych inwestycji i 
udoskonaleń w najbliższej 
przyszłości. Nowe inwe-
stycje nie tylko poprawią 
infrastrukturę gminy, ale 
również wpłyną pozy-
tywnie na jakość życia jej 
mieszkańców. 

(ap), fot. gmina Walce

Nowa infrastruktura w gminie Walce będzie o wartości 2 milionów złotych.
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Filip 
Zakaz kupowania ener-

getyków przez niepełnolet-
nich to zły pomysł. Chce mi 
się spać, a kawy nie piję, bo 
mi nie smakuje. Staram się 
omijać ten zakaz, prosząc, 
aby ktoś mi go kupił. Rodzi-
ce o tym wiedzą i nie mają 
z tym problemu. Czasami 
sami też kupują mi energe-
tyki.  Pewnie taki napój źle 
wpływa na zdrowie, ale na 
razie jestem za młody, żeby 
się martwić o swoje zdrowie. 

Mateusz Dąbrowski

SONDA TYGODNIKA

Od 1 stycznia 2024 roku wszedł w życie zakaz sprzedaży napojów energetycznych dzieciom 
i młodzieży do 18. roku życia. Zapytaliśmy uczniów Zespołu Szkół Zawodowych im. Piastów 
Opolskich w Krapkowicach co myślą o tym zakazie. 

Adrian 
Jak jest taki zakaz, to niech 

sobie będzie. Zdarzało mi się 
kiedyś kupować energetyki, 
ale rzadko. Jak dla mnie ten 
zakaz totalnie nic nie zmienia. 

Szymon
Dla mnie dużej różnicy 

to nie robi. W przeszłości 
rzadko kupowałem napoje 
energetyczne, czasami się 
zdarzyło. Aktualnie nie pro-
szę też kogoś starszego, aby 
mi je kupował. Jest to dla 
mnie obojętne. 

Nadine
Kupowałam już wcze-

śniej energetyki. Teraz to 
niekorzystnie z tym zaka-
zem. Zawsze się szło do 
sklepu i się go po prostu 
kupowało, obecnie nie ma 
takiej możliwości.  Czasa-
mi poproszę kogoś, aby mi 
kupił. 

Mateusz
Dla mnie ten zakaz 

nie ma większego znacze-
nia, bo i tak tego nie piję. 
Myślę, że na bardzo młody 
organizm energetyki mają 
zły wpływ więc wydaje mi 
się, że ten zakaz jest słusz-
ny, choć może powinien on 
dotyczyć osób poniżej 16. 
roku życia. Obecnie posta-
wiono energetyki na równi 
z alkoholem.  

Mateusz 
Myślę, że to dobrze. 

Według mnie osoby po-
niżej 18. roku życia nie 
powinny pić energetyków. 
Ich ciało jeszcze się roz-
wija i energetyki mają zły 
wpływ na organizm. Mi 
ten zakaz nie przeszkadza, 
bo ja nie piłem, ani nie 
piję takich napojów. Wolę 
soki. 

Julia
Uważam, że jest to 

beznadziejny pomysł, bo 
młodzież i tak energetyki 
kupuje i pije. Młodzi znaj-
dują na to sposoby. Kupują 
im starsi koledzy i koleżanki. 
Sprzedawcy boją się kar i nie 
sprzedają energetyków tylko 
dlatego, że jest to nowa usta-
wa, a młodzież i tak je pije. 
U nas w szkole jest automat 
z kawą, w której też jest ko-
feina i zdaniem niektórych 
ona też ma zły wpływ na 
młodzież. Uważam, że ten 
zakaz jest beznadziejny. 

MEDIASERWIS
Naprawy domowe:
- telewizorów, anten satelitarnych 
  i naziemnych
- laptopów, tabletów i nawigacji 
- montaż anten satelitarnych
  i naziemnych.

Malnia, ul. Opolska 22, 
tel. 467 17 43, 

kom. 604 782 443

PRACA
GOGOLIN

Przyjmę od zaraz
DOCIEPLENIOWCA

MALARZA 

tel. 606 380 419

Pomoc drogowa, 
transport maszyn

605 041 902

601 486 314

TRANS-HOL 
ASSISTANCE

Dylematy, dylematy…
Dylematy… ach… któż ich z nas nie ma? Każdego 

dnia musimy się z nimi mierzyć już od pierwszych godzin 
porannych. Wstać czy jeszcze poleżeć? Najpierw postawić 
lewą nogę na zimnej podłodze, a może prawą? Kawa czy 
herbata? Co zjeść na śniadanie? Tosty czy płatki kukury-
dziane? 

Później wychodzimy z domu do pracy i znowu rodzą 
się w nas kolejne dylematy i rozterki. Rowerem czy na pie-
chotę? Autem, a może autobusem? Wybraliśmy autobus. I 
co? wsiadamy do środka a tam jedno puste miejsce, a obok 
niego stoi kobitka z siatkami na zakupy (na moje oko – 
około sześćdziesiątki). No i znowu – siadać czy ustąpić? A 
ona chce w ogóle usiąść, a może nie chce? Bo tak stoi i się 
patrzy jakby nie wiedziała co zrobić. Potem kolejne, jakże 
złośliwe pytanie: zamknąłem dom czy nie?

Czy w pracy mamy jakieś dylematy? Hmm… są, a może 
nie ma? To już zależy od jej specy�ki. Bo jak jedzie taśma, 
to nie ma wyboru - trzeba pakować jak leci. Inaczej wygląda 
sprawa np. w jakimś sekretariacie, gdzie siedzą dwie piękne 
asystentki, które (załóżmy) malują sobie paznokcie. No i 
wtedy dzwoni telefon i pojawia problem. Odebrać czy nie 
odbierać?

Po pracy kolejne poważne rozterki. Sprzątaczka jedzie 
na szmacie po korytarzu. Posadzka jest mokra zatem po 
niej nie przejdziesz. A potem nagle przypomniało ci się, że 
musisz pilnie wrócić do biura, bo czegoś zapomniałeś, ale 
nie możesz. Dlaczego? Ano zabrania ci tego kodeks postę-
powania w sprawach iście ważnych, który wyraźnie mówi, 
że po mokrej podłodze się chodzi. Ostatecznie zatrzymuje 
cię złowieszczy wzrok konserwatorki powierzchni płaskich. 
„A tylko spróbuj przejść po mokrej podłodze to cię uduszę 
własnymi rękoma” – myśli sobie w duchu. 

Kalendarz też nie ułatwia nam sprawy. Siedzę przy 
biurku patrzę na kolejne dni, a tam co? Środa Popielcowa i 
Walentynki zarazem. I co? Pościć czy psocić? Pójść do ko-
ścioła, a może do restauracji? A jak już udam się do knajpki 
to… na co? Człowiek tak siedzi i kręci głową. Czacha mu 
dymi, nie wie co robić, mocuje się z myślami. No ale nikt 
nie powiedział, że będzie łatwo.

Wracamy do domu, włączamy telewizor, a tam relacja z 
tego co dzieje się w Sejmie. I co? Widzimy Kamińskiego i 
Wąsika stojących na Wiejskiej w otoczeniu posłów, dzien-
nikarzy i straży marszałkowskiej. „Wejść? A może dać sobie 
z tym spokój?” – myśleli sobie Kamiński z Wąsikiem. W 
międzyczasie po marmurowych posadzkach gmachu sej-
mowego przechadza się marszałek Szymon Hołownia. I co? 
„Oni tak na poważnie, a może to jakieś show?” – myślał 
marszałek.

Wydaje mi się, że sprawę skomplikował już sam Wi-
liam Szekspir. To on przecież jest autorem słynnej frazy 
„Być albo nie być” pochodzącej z utworu „Hamlet, książę 
Danii”. Tymi słowami rozpoczyna monolog wypowiada-
ny w pierwszej scenie III aktu przez tytułowego bohatera 
utworu. Jego tematem są rozterki duchowe; bohater staje 
przed strategicznym wyborem pomiędzy bierną a czynną 
postawą.

Pytań w życiu nie sposób unikać, ale faktycznie, bier-
nym w życiu nie można być. No bo życie jest jedno i tak 
naprawdę nie wiadomo kiedy się skończy. Jutro człek może 
wyjść na ulicę i być na niej potrącony przez autobus, tir 
albo zwyczajną osobówkę. Choć pytania w życiu są nie-
uniknione, to w szukaniu odpowiedzi na nie ważne jest 
doświadczenie życiowe no i na pewno szczęście. Bo bez 
szczęścia nawet najcudowniejsze i najzamożniejsze życie nie 
będzie się wiodło tak jak należy. 

Dylematy będą nas nękać do grobowej deski, ale… też 
nie ma pewności, że ostatni oddech położy im kres. Bo kto 
nie miał tak, że stał na cmentarzu, patrzył na spuszczaną do 
mogiły trumnę i nie pomyślał: „a co jak żyje”?

Szanowni Państwo! To są właśnie te cholerne i nieznośne 
pytania retoryczne, rozterki i dylematy. Są nieuniknione jak 
podatki i śmierć i nijak się od nich nie odpędzimy, choćby 
nie wiem co. Tak to już jest. I kropka, a właściwie – znak 
zapytania…

eprasa.pl bb5f835ece
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Lokalne drużyny do 
samego końca walczyły o 
zwycięstwo i pierwsze miej-
sce. Ostatecznie wszystko 
rozstrzygnęły rzuty karne. 
Każda z drużyn wykazała 
się zaangażowaniem i grą w 
myśl zasady fair play. 

Klasy�kacja turniejowa 
prezentuje się następująco: 

1. LKS Victoria Żyrowa

2. Koksownik Zdzieszowice

3. Union Ujazd

4. LZS Racławicki 

5. Odra Kędzierzyn-Koźle

Najbardziej skutecz-
nym bramkarzem wybrany 
został Samuel Wojszczyk 

z klubu Victoria Żyrowa. 
Najlepszym strzelcem Oskar 
Matura (Union Ujazd). 
Za najlepszego zawodnika 
turnieju uznany został Filip 
Rams (Koksownik Zdzieszo-
wice). Kolejny turniej już w 
przyszłym roku. 

(matt), fot. (M-GOKSiR 
Zdzieszowice)

Burmistrz Zdzieszowic 
Sybila Zimerman zarzą-
dzeniem z dnia 2 lutego 
zatwierdziła realizację zadań 
publicznych  z obszaru po-
prawy warunków uprawia-
nia sportu na terenie gminy 
Zdzieszowice. Z celowych 
dotacji w ramach tego zada-
nia skorzystają: 

- Opolski Klub Taekwon-
Do na realizację zadania „Ta-
ekwondo w Zdzieszowicach. 
Skuteczny program zago-
spodarowania czasu wolnego 
dzieci i młodzieży” (wartość 
zadania – 51  808,00 zł w 
tym 11 000,00 zł dotacji).

- LUKS „Rospondek” na 
zadanie pod nazwą „LUKS 
Rospondek – łączymy poko-
lenia na sportowo” (wartość 
zadania 24 965,00 zł w tym 
7 000,00 zł dotacji). 

- „Górnik” Januszko-
wice na realizację zadania 
związanego z promowaniem 
aktywnego stylu życia, 
kontynuację działalności 
i dalszy rozwój Górnika 
Januszkowice (wartość za-

dania 43  840,00 zł w tym 
23 000,00 zł dotacji). 

- Stowarzyszenie Mi-
łośników Wychowania 
Poprzez Sport i Rekreację 
„Koksownik” na realizację 
zadania „Zdrowe i bezpiecz-
ne dzieciństwa w 2024 r.” 
(wartość zadania 55 322,00 
zł w tym 34 000,00 zł dota-
cji). 

- Klub Sportowy „Ma-
sters” Zdzieszowice na 
realizację zadania związane-
go  z poprawą warunków 
uprawiania sportu na tere-

nie gminy Zdzieszowice w 
2024 roku (wartość zadania 
7 300,00 zł w tym 6 000,00 
zł dotacji).

- Miejski Klub Sporto-
wy „Ruch” Zdzieszowice 
na realizację zadania zwią-
zanego  z poprawą warun-
ków uprawiania sportu na 
terenie gminy Zdzieszowice 
w 2024 roku (wartość za-
dania 216 500,00 zł w tym 
145 000,00 zł dotacji).

- Ludowy Klub Spor-
towy „Victoria” Żyrowa na 
realizację zadania związane-

Rywalizowali na sportowo 
Za nami Turniej Halowej Piłki Nożnej o Puchar Dyrektora Miejsko-
-Gminnego Ośrodka Kultury Sportu i Rekreacji w Zdzieszowicach. 
Emocje sięgały zenitu, a każdy mecz dostarczał niezapomnianych 
chwil. Zwycięzcą turnieju został klub z Żyrowej. 

Turniej odbył się w sobotę 3 lutego w hali sportowej M-GOKSiR w Zdzieszowicach.

Uczniowie i zarazem 
członkowie PTTK „Orły” 
na terenie urokliwego 
rancza w towarzystwie 
koni uczestniczyli w nie-
zwykłych zajęciach. Nie 
brakowało serdecznej at-

mosfery, gier, konkursów 
z nagrodami oraz prze-
jażdżki bryczką. Jedną z 
głównych atrakcji okazało 
się także ognisko, przy 
którym zgromadzili się 
uczestnicy tego spotkania. 

Patronat nad tym wyda-
rzeniem objęło Miejskie 
Koło PTTK „Łazik” w 
Zdzieszowicach.  

(matt), fot. (PSP nr 2 w 
Zdzieszowicach )

Uczniowie na ranczo 

3 lutego uczniowie PSP nr 2 w Zdzieszowicach spędzili miłe chwile w „Parkowym 
Ranczo” w Zakrzowie. 

Uczniowie Publicznej Szkoły Podstawowej nr 2 im. Artura Gadziń-
skiego w Zdzieszowicach spotkali się w „Parkowym Ranczo” w Za-
krzowie. Wspólnie z rodzicami i przyjaciółmi uczestniczyli tam w 
zajęciach na łonie natury. 

Gmina Zdzieszowice przyznała dotacje na realizację 
zadań publicznych  z obszaru poprawy warunków 
uprawiania sportu na terenie gminy.

Wyniki konkursu dla klubów 
sportowych 

Gmina Zdzieszowice rozstrzygnęła otwarty konkurs dla klubów sportowych.  Całkowita wysokość przyznanych dotacji dla poszczególnych pod-
miotów wynosi 330 tys. złotych. 

go  z poprawą warunków 
uprawiania sportu na tere-
nie gminy Zdzieszowice w 
2024 roku (wartość zada-
nia 123  910,00 zł w tym 
58 000,00 zł dotacji). 

- Wakro Korona Kręp-
na na zadanie „Piłka nożna 
naszą pasją” (wartość za-
dania 34  860,00 zł w tym 
12 000,00 zł dotacji). 

- LUKS „WINNER” na 
zadanie pod nazwą „Pro-
mocja dyscypliny sportowej 
jaką jest pływanie wśród 
dzieci i młodzieży z gminy 
Zdzieszowice” (wartość za-
dania 13  250,00 zł w tym 
4 000, 00 zł dotacji). 

- LUKS Azymek Zdzie-
szowice na realizację zadania 
związanego  z poprawą wa-
runków uprawiania sportu 

na terenie gminy Zdzieszo-
wice w 2024 roku (wartość 
zadania 66 290,00  zł w tym 
30 000,00 zł dotacji).

Całkowity koszt wyżej 
wymienionych zadań wyno-
si niespełna 600 tys. złotych 
a wysokość przyznanych do-
tacji na ich realizację to 330 
tys. złotych. 

(matt)

eprasa.pl bb5f835ece
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Przydarzyła Ci się niespodziewana awaria? Potrzebujesz szybkiej pomocy? 
Nie zwlekaj, zadzwoń! Telefon awaryjny 24/7/365  

tel. +48 533 300 380

Patron strony

Plada Sp. z o.o. od roku 2013 
jest operatorem gminnej sieci wo-
dociągowej w Chrząstowicach, 
w tym czasie zmodernizowano 
wszystkie trzy stacje wodociągo-
we w Dębskiej Kuźni, Dańcu, 
Niwkach, rozbudowano gminą 
sieć wodociągową o ponad 20 
km i kanalizacyjną o 6 km, nie li-
cząc gminnych inwestycji w tym 
zakresie realizowanych z budżetu 
gminy i pozyskanych środków 
zewnętrznych. Poziom nakładów 
na modernizację i rozbudowę 
gminnej infrastruktury kry-
tycznej sięgnął ponad 8 mln zł. 
Dzięki tym inwestycjom miesz-
kańcy gminy mogą liczyć na 
dostawy wody i odbiór ścieków 
w sposób ciągły i nieprzerwany 
przy jednoczesnym zachowaniu 
parametrów jakościowych. W 
2020 roku Plada Sp., z o.o. zosta-
ła wyłoniona w postępowaniu o 
Partnerstwo Publiczno-Prywatne 
na eksploatatora gminnych sieci 
wod-kan na terenie podopolskiej 
gminy Łubniany. W ramach tej 
umowy spółka zainwestowała 
ponad 1 mln złotych na budo-
wę nowoczesnej tłoczni ścieków 
w miejscowości Luboszyce za 
kwotę ponad 2,5 mln zł, wdro-
żyła system zdalnego odczytu 
wodomierzy, wykonała wymiany 
technologii dostarczania wody na 
SUW Kobylno oraz wykonała 
remonty kilkuset przydomowych 
przepompowni ścieków. Mimo 
wielomilionowych  nakładów w 
gminne sieci wodno-kanalizacyj-
ne, ceny wody i ścieków na tere-
nie gmin Chrząstowice i Łubnia-
ny nie odbiegają od średnich cen 
w regionie, a nakłady na budowę 
nowoczesnej infrastruktury nie 
obciążyły budżetów niewielkich 
gmin.

- Dzięki wieloletniemu 
doświadczeniu w branży wod-
no-kanalizacyjnej udało nam 
się zbudować w Spółce model 
zarządzania oparty na nowocze-
snych technologiach cyfrowych,  
profesjonalnym i kreatywnym 
zespole pracowników oraz spe-
cjalistycznym zapleczu sprzęto-
wym. To przekłada się dzisiaj na 
zwiększenie efektywności naszej 
pracy i znaczne obniżenie kosz-
tów stałych – wyjaśnia prezes 
zarządu Plada Sp. z o.o. Łukasz 
Sokołowski.

Plada Sp. z o.o.  od lat roz-
licza usługi wod-kan. w sposób 

cyfrowy, począwszy od zdalnego 
stacjonarnego odczytu wodomie-
rzy, poprzez zautomatyzowany 
proces naliczania opłat za zużytą 
wodę i odprowadzone ścieki na 
e-fakturze kończąc, która w spo-
sób zupełnie automatyczny tra�a 
do klienta.

- W 2020 roku wprowadzili-
śmy dla naszych klientów usługi 
e-bok, a od 10 lat korzystamy 
także z SMS-owego systemu 
powiadamiania klienta np. o 
awariach na sieci – wylicza kolej-
ne cyfrowe udogodnienia prezes 
Plady. 

Na cyfryzację przedsiębior-
stwa spółka z Chrząstowic pozy-
skała ponad 350  000 zł dotacji 
ze środków unijnych. Wodociągi 
Chrząstowice i Łubniany objęte 
są także monitoringiem przemy-
słowym urządzeń dostarczania 
wody i odprowadzania ścieków, 
oznacza to, że wszystkie stacje 
wodociągowe i przepompownie 
ścieków są monitorowane 24 
godziny na dobę, a przedsię-
biorstwo  w czasie rzeczywistym 
informowane jest o parametrach 
pracujących stacji wodociągo-
wych i przepompowni ścieków. 
Obecnie Plada sp. z o.o. wdraża 
kolejny projekt cyfrowy mający 
polepszyć poziom obsługi Sklien-
ta jak i komfort pracy w dziale 
serwisu wod-kan. 

- To aplikacja serwisowa 
stworzona na bazie posiadanych 
już przez naszą spółkę progra-
mów rozliczeniowych i analitycz-
nych , która połączy na jednej 
platformie wszystkie czynności 
związane z usuwaniem awarii wo-
dociągowych i kanalizacyjnych 
w terenie i u klientów - wylicza 
zalety nowego systemu Łukasz 
Sokołowski. - Od momentu 

zgłoszenia awarii u dyspozytora, 
przekazania dyspozycji jej usu-
nięcia  do wybranej grupy serwi-
sowej, prowadzonych czynności 
naprawczych do zamknięcia 
zlecenia w dziale technicznym i 
magazynie. Te dane zgromadzo-
ne w jednej bazie dadzą nam 
szerokie możliwości analityczne 
i optymalizację kosztów grup 
serwisowych, a dodatkowo klient 
będzie mógł dokładanie dowie-
dzieć się, co wydarzyło się u niego 
na przyłączu lub przydomowej 
przepompowni ścieków.

Takimi rozwiązanymi mogą 
poszczycić się przede wszystkim 
duże przedsiębiorstwa wodocią-
gowe w Polsce, w małych wiej-
skich wodociągach to rzadkość. 
Jednak jak słyszymy od zarządu 
Plady Sp. z o.o. wieloletnie inwe-
stycje w cyfryzację przedsiębior-
stwa mają już wymierne korzyści 
w postaci obniżenia kosztów 
stałych w dziale dostawy wody i 
odbioru ścieków o ponad 60%. 

- Nie potrzebujemy już mon-
terów do obsługi stacji wodocią-
gowych, gdyż procesy uzdatniania 
wody zostały zautomatyzowane 
w 100%; nie zatrudnimy już 
ludzi do odczytu wodomierzy, 
bo funkcjonuje system zdalnego 
odczytu; automatyczne rozlicze-
nie faktur zredukowało znacznie 
potrzeby kadrowe w dziale księ-
gowym – mówi prezes Plady Sp. 
z o.o., jednocześnie tłumacząc, że 
pracownicy, którzy dotychczas 
zaangażowani byli w procesy 
zbiorowego zaopatrzenia wodę, 
dzisiaj pracują przy świadczeniu 
komercyjnych usług �rmy. 

Takie podejście do reduk-
cji kosztów w chrząstowickich 
wodociągach sprawdziło się w 
ostatnich dwóch latach, kiedy w 

wyniku kilkuset procentowych 
podwyżek cen energii elektrycz-
nej wiele przedsiębiorstw wodo-
ciągowych w Polsce borykało się 
z problemami �nansowymi. W 
nowych taryfach energetycznych 
dla Plady Sp. z o.o. ceny energii 
elektrycznej wzrosły mocno, z 
345 zł za MWh do prawie 700 
zł za MWh (uwzględniając tarczę 
pomocową), jednak inwestycje w 
nowe energooszczędne urządze-
nia oraz budowa instalacji foto-
woltaicznej na stacjach wodo-
ciągowych i przepompowniach  
ścieków – znacznie obniżyły 
zużycie i koszty energii elektrycz-
nej, stąd podwyżki cen prądu nie 
miały znacznego wpływu na ceny 
wody i ścieków.

- Zmiana cen energii elek-
trycznej wpłynęła na zmiany cen 
wody i ścieków w gminach w 
których dostarczamy te usługi, 
ale były to niewielkie podwyżki 
rzędu 4-7% - tłumaczy prezes 
Sokołowski. - Patrząc na rynek 
wodociągowy w Polsce zauwa-
żymy, że jest to bardzo trudna 
branża, oprócz skomplikowanej i 
drogiej technologii niezbędnej do 
świadczenia tych usług, mamy do 
czynienia z wieloma regulacjami 
prawnymi od ustawy o zbio-
rowym zaopatrzeniu w wodę, 

poprzez rozporządzenia ministra 
zdrowia o jakości wody zdatnej 
do spożycia przez ludzi do np. 
ustawy odnoszącej się do prawa 
o miarach.

Dodatkowo wszystkie koszty 
przedsiębiorstw wodociągowych, 
są pod ścisłym nadzorem bran-
żowego regulatora państwowego 
jakim jest PGW Wody Polskie, 
które reguluje między innymi 
rozporządzenie taryfowe okre-

ślające zasady obliczania cen za 
wodę i ścieki dla wszystkich od-
biorców.

- Praca w wodociągach to 
duża presja i odpowiedzialność, 
w końcu mówimy o usługach 
pierwszej potrzeby każdego 
człowieka, dlatego nikogo nie 
powinien dziwić stopień praw-
nych regulacji wprowadzanych 
przez Państwo dla zbiorowego 
zaopatrzenia w wodę i zbioro-
wego odprowadzania ścieków,  
w końcu chodzi o bezpieczeń-
stwo i zdrowie nas wszystkich 
– wyjaśnia Łukasz Sokołowski. 
- Z tego powodu trudno będzie 
kiedykolwiek mówić o pełnej 
komercjalizacji tych usług, a 
każde przedsiębiorstwo prywatne 
wchodzące na rynek wod-kan, 
oprócz zacięcia biznesowego 
musi wykazywać pewien stopień 
wrażliwości społecznej i być świa-
dome obowiązków nakładanych 
przez ustawodawcę. 

W Pladzie Sp. z o.o. pracuje 
zgrany, doświadczony zespół 
ludzi, który znakomicie łączy 
wrażliwość „regulowanej pracy” 
w samorządzie z nowoczesnym 
podejściem biznesowym. 

- Organizacja przedsiębior-
stwa wodociągowego w natu-

ralny sposób jest kształtowana 
przez regulacje prawne, tak jest 
również w naszym przypadku, 
gdzie działy techniczny, serwisu 
i obsługi klienta realizują przede 
wszystkim obowiązki nakładane 
przez ustawę o zbiorowym za-
opatrzeniu w wodę i zbiorowym 
odprowadzaniu ścieków i innych 
ustaw – mówi Łukasz Sokołow-
ski. - Jednak  dodatkowo staramy 
się łączyć to z bardzo efektywną 
pracą w spółce i na przykład  

jeżeli dział techniczny wykonał 
zadania związane z procesami 
uzdatniania wody, wydał wa-
runki techniczne, a akurat nie 
ma awarii na sieciach, to ma czas 
żeby zająć się pozyskaniem i reali-
zacją usług odpłatnych.

Spółka, aby realizować swoje 
zadania zarówno jako przedsię-
biorstwo wodociągowe na terenie 
gmin Chrząstowice i Łubniany, 
ale także jako ceniony w regionie 
wykonawca robót budowlanych  
inwestuje w bazę sprzętową.

- Posiadamy duże zaplecze 
sprzętowe niezbędne dla naszej 
działalności, czyli koparki, kopar-
ko-ładowarki, wywrotki, samo-
chody do czyszczenia kanalizacji 
i inny mniejszy sprzęt konieczny 
w naszej branży: zgrzewarki, 
zagęszczarki itd. – wylicza prezes 
Plady. - Ostatnia duża inwestycja 
w sprzęt to zakup nowej maszyny 
do przewiertów horyzontalnych 
za kwotę ponad 1,7 mln. 

Własne zaplecze sprzętowe 
pozwala na dużą niezależność i 
elastyczność przedsiębiorstwa, a 
co jest szczególnie cenne w przy-
padku usług utrzymania ruchu 
24/7/365, o których mówimy 
w przypadku przedsiębiorstwa 
wod-kan. 

- Nasz sprzęt pracuje przy 
rozbudowach gminnych sieci 
wod-kan, jak również zarabia 
świadcząc usługi tzw. zewnętrzne, 
ale posiadanie własnego zaplecza 
sprzętowego okazuje  się bezcen-
ne w razie sytuacji awaryjnych, 
gdyż wówczas maksymalnie skra-
camy czas reakcji i czas usunięcia 
awarii, a tego dzisiaj oczekują 
od nas klienci – podsumowuje 
Sokołowski.

Plada Sp. z o.o. w swoim port-
folio posiada wiele zrealizowanych 
inwestycji dla lokalnych przed-
siębiorstw wodociągowych, �rm 
komercyjnych i gmin. Są to m.in.:

- budowa kanalizacji sanitar-
nej w miejscowości Okopy gm. 
Łambinowice,

- budowa przepompowni 
popłuczyn z infrastrukturą SUW 
Gracze gm. Niemodlin,

- budowa kanalizacji sanitar-
nej w miejscowości Daniec – etap 
I gm. Chrząstowice,

- rozbudowa sieci wod-kan 
dla WiK-u Opole Sp. z o.o. 

Nowoczesne zaopatrzenie w wodę i odprowadzanie 
ścieków. Stawiamy na równowagę technologii, 

kosztów i zadowolenie klientów
Procesy związane z dostawą wody i odprowadzaniem ścieków od mieszkańców gmin, szczególnie tych niewielkich, wiejskich lub miejskich do 
20 tys. mieszkańców, to w dzisiejszym świecie rosnących kosztów, duże wyzwanie dla lokalnych przedsiębiorstw wodociągowych i samorządow-
ców. W ramach obowiązujących regulacji prawnych dostarczenie wody odbywa się zazwyczaj w kilku formułach organizacyjnych. Najczęściej 
to zadanie własne gmin powierza się do realizacji spółkom prawa handlowego ze 100% udziałem gmin lub powołanym zakładom budżetowym. 
W zmieniającym się świecie, na wydawałoby się zmonopolizowanym rynku wodno-kanalizacyjnym, pojawiają się również komercyjne usługi w 
tym zakresie. Jednym z niewielu prywatnych przedsiębiorstw wodociągowych w naszym kraju jest firma PLADA Sp. z o.o. z Chrząstowic, która 
od lat jest dostawcą usług wod-kan dla gmin Chrząstowice i Łubniany.

Plada Sp. z o.o. inwestuje w nowoczesną infrastrukturę 
wod-kan.

Spółka inwestuje w odnawialne źródła energii. Zdjęcie 
przedstawia Stację Uzdatniania Wody w Dębskiej Kuźni. 
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Krapkowice, ul. Opolska 3 
tel.77 466 50 38, 666 857 858

INWESTYCJE DEWELOPERSKIE

Kiosk Numerek
- Lotto, Ksero
- Naprawa obuwia
- Dorabianie kluczy
- Punkt pralni chemicznej
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USŁUGI 
OGÓLNOBUDOWLANE
- budowa domów

- wykończenia wnętrz
- remonty

Rafał Smieszek 
tel. 696 131 211

• ODRZAŃSKIE TARASY 
Komfortowe Apartamenty 
z widokiem na Odrę. Miesz-
kania od 59 m² do 78 m², 
miejsca postojowe w garażu 
podziemnym, komórki lo-
katorskie! Budynki trzypię-
trowe z windami. BUDOWA 
ZAKOŃCZONA! KUP I OD-
BIERZ KLUCZE DO SWOJE-
GO NOWEGO MIESZKANIA! 
więcej informacji na www.
odrzanskietarasy.pl, tel. 77 
466 50 38, 666 857 858, 666 
312 818.

• APARTAMENTY NA ZU-
CHÓW w Zdzieszowicach, 
atrakcyjne mieszkania z 
ogródkami, o powierzchni 
od 61 m² do 73 m². Budo-
wa w trakcie realizacji, za-
kończenie II kwartał 2024r. 
Więcej informacji na www.
nazuchow.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 857 858, 
666 312 818.

• OSIEDLE DĘBOWE-ZA-
BUDOWA SZEREGOWA III 
ETAP w Gogolinie, domy 
w zabudowie szeregowej 
o powierzchni 136.88 m², 
działki od 3 do 5 arów, stan 
deweloperski. Więcej infor-
macji na www.osiedledebo-
we.investdom.pl, tel. 77 466 
50 38, 666 857 858, 666 312 
818.

MIESZKANIA
• Krapkowice-Otmęt, 59 m², 
3pkł, IV piętro, balkon, 1.600 
zł + czynsz + media, więcej 
na www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 857 858 
(15241)

• Krapkowice-Otmęt, 38 m², 

2pkł, I piętro, balkon, 1.350 
zł + czynsz + media, więcej 
na www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 312 818 
(15362)

• Krapkowice-Otmęt, 61 m², 
3pkł, parter, taras, ogródek, 
winda, garaż podziemny 
2.400 zł + czynsz + media, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 312 
818 (15317)

• Krapkowice, 37 m², ka-
walerka, II piętro, piwnica, 
140 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 312 818 (15282)

• Krapkowice, 56 m², 3pkł, 
parter, piwnica, 240 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 312 
818 (15215)

• Rogów Opolski, 65 m², 
3pkł, parter, taras, piwnica, 
240 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (15197)

• Krapkowice, 54 m², 3pkł, 
IV piętro, balkon, piwnica 
265 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (14898)

• Dobra, 140 m², 3pkł, po-
łowa domu, miejsca posto-
jowe, ogródek, 459 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (14970)

• OKAZAJ! Krapkowice - 
GREEN HOUSE, 87 m², 3pkł, 
II piętro, dwa balkony, winda, 
wysoki standard, 520 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (15166)

DOMY
• Kujawy, dom wolno stoją-
cy, 150 m², działka 13 a, ge-
neralny remont, 169 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (15119)

• Moszna, jednorodzinny, 
120 m², działka 9 a,  do re-
montu, 269 000zł, więcej 
na www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 312 818 
(15198)

• Krapkowice, wieloro-
dzinny, 3 niezależne miesz-
kania, 275 m², działka 5 a,  
519 000zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 312 818 (13004)

• Góra Św. Anny, dom jed-
norodzinny, 170 m², dział-
ka 1,6 a, do zamieszkania, 
550 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (15297)

• Gogolin-Osiedle Dębowe, 
szeregówka, 136,88 m²,dział-
ka 3 a, stan deweloperski, 
620 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 

• Krapkowice- Otmęt, 
dom wolno stojący, 138 m², 
działka 13 a, stan b.dobry, 
729 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (13986)

• Kórnica, jednorodzin-
ny, 220m², działka 22,35 
a, podwyższony standard, 
pomieszczenia dodatkowe, 
altana grillowa, 789000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (15091)

• Żyrowa, granica parku 
krajobrazowego Góry Św. 
Anny, jednorodzinny, 3 kon-
dygnacje, w całości podpiw-
niczony, 8pk 3ł, 300 m², garaż 
dwustanowiskowy, wiata, 
chata grillowa, zagospoda-
rowana działka 24a, stan 
bardzo dobry, 1 220 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 312 
818 (13723)

DZIAŁKI
• Rozwadza, budowlana, 8 
a, media blisko granicy, moż-
liwość powiększenia areału, 
72 180 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (15114)

• Gogolin, budowlana, 10 a, 
media w granicy, 110 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (14946)

• Dobieszowice, budowla-
na, 25 a, media w granicy, 
120 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (12887)

• Odrowąż, budowlana, 
11,51 a, media w granicy, 
189 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 312 818 (14921)

• Steblów, budowlana, 7,32 
a, media w granicy, możli-
wość powiększenia areału, 
131 760 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (15067)

• Gogolin,  budowlana, 11 a, 
media w granicy, 269 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (14601)

• Pietna, budowlano- usłu-
gowa, 1,02 ha, media w 
granicy, 600 000 zł, więcej 
na www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 312 818 
(14955)
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60 lat temu
Drużyna tenisistów sto-

łowych Otmętu Krapkowice 
rywalizowała w pierwszej 
rudzie rozgrywek ligowych. 
Pingpongiści rozegrali w jej 
ramach sześć spotkań. Pierwszy 
mecz to gładkie zwycięstwo 
6:0 z LZS Kup. W meczu dwa 
punkty zdobył Zwierzchowski, 
a po jednym Roter, Spałek, 
Bartkowska oraz para Roter-
-Bartkowska. Drugi mecz został 
oddany walkowerem przez 
Budowlanych Kluczbork, nasi 
mogli się więc pochwalić na 
tym etapie doskonałym bilan-
sem 12:0. W trzecim spotkaniu 
punkty uzyskał jednak tylko 
Roter, a cały mecz zakończył 
się porażką 2:6 ze Startem 
Chrościce. Bardzo zacięta była 
rywalizacja z Unią Murów, za-
kończona jednak nieszczęśliwą 
przegraną 5:6. Trzy punkty 
zdobył Roter, a po jednym 
Zwierzchowski i Bartkowska. 
Gładką porażką zakończyło się 
piąte spotkanie ze Startem II 
Opole. Końcowy wynik to 1:6, 
a honor naszej ekipy uratowa-
ła para Roter – Bartkowska. 
Humory naszych zawodników 
poprawił nieco ostatni mecz, 
zakończony gładkim zwycię-
stwem 6:1 z LZS Polanowice. 
Roter i Zwierzchowski zdobyli 
po dwa punkty, a Bartkowska i 
para Batkowska-Roter – po jed-
nym. Po pierwszej rundzie Ot-
męt uplasował się na czwartym 
miejscu w tabeli, z siedmioma 
punktami i stosunkiem setów 
20:18. 

***

11 i 12 stycznia w Koź-
lu odbyły się indywidualne 
mistrzostwa okręgu w tenisie 
stołowym na rok 1964. Wanda 
Bartkowska startowała w grze 
pojedynczej kobiet. W 1/16 
�nału rozprawiła się 3:0 z re-
prezentującą Unię Blachownia 
Kopko. W kolejnej rundzie 
znowu tra�ła na zawodniczkę 
tego klubu – Kalinowską. Mecz 
ponownie zakończył się zwycię-
stwem 3:0 naszej zawodniczki. 
Dobra passa Bartkowskiej zo-
stała zakończona w ¼ �nału. 
Mimo zaciętej walki przegrała 
wszystkie trzy sety z Koryczik 
ze Startu Opole. Ostatecznie 
została sklasy�kowana ex aequo 
z innymi przegranymi ćwierć�-
nałów na miejscach 5-8. W grze 
podwójnej kobiet Bartkowska 
wystąpiła w parze ze Skibą z 
Unii Blachownia. Wspólnie 
zajęły czwarte miejsce. 

W turnieju mężczyzn wy-
stąpiło 62 zawodników. Repre-
zentujący Otmęt Marian Kruk 
i Tomasz Zwierzchowski zostali 
sklasy�kowani na miejscach 40-
45. W punktacji zespołowej Ot-
męt Krapkowice zajął 12. miejsce 
na 16 sklasy�kowanych zespołów.

50 lat temu
Ogłoszono wyniki plebiscy-

tu Wydziału Kultury Fizycznej 
i Turystyki w Opolu na najlep-
szych sportowców i trenerów 
1973 roku. Wśród najlepszych 
sportowców znalazły się dwie 
piłkarki Otmętu Krapkowice. 
Dziewiąte miejsce zajęła Bar-

bara Klose-Jeż, która uzyskała 
6823 punkty. Jedno oczko niżej 
uplasowała się Wanda Chilicka 
z wynikiem 6542 punkty.

***

W Magdeburgu rozgry-
wany był II Międzynarodowy 
Turniej Piłki Ręcznej Kobiet. 
Zawody były bardzo silnie ob-
sadzone. Obok Otmętu Krap-
kowice uczestniczyły w nich 
siedmiokrotny mistrz NRD 
– Sportclub Leipzig, mistrz 
Bułgarii – ZSK So�a, czwarty 
w pierwszej lidze węgierskiej 
Banyacs Tatabanya oraz ekipa 
gospodarzy – SC Magdeburg.

Nasza drużyna była osła-
biona brakiem Anny Lisickiej, 

Krystyny Malkusz i Cecylii 
Paterok. Turniej rozpoczął się 
dwoma gładkimi porażkami – 
10:16 z ZSK So�a oraz 12:21 z 
SC Leipzig. Nasze zawodniczki 
zdobyły się na nawiązanie rów-
nej walki w dwóch kolejnych 
meczach, jednak te również zo-
stały przegrane: 8:10 z Banyacs 
Tatabanya oraz 14:17 z SC 
Magdeburg.

Najwięcej bramek dla Ot-
mętu zdobyła w turnieju Janina 
Jaśkowiec (17), a następnie 
Barbara Klose-Jeż (16), Jadwi-
ga Rosochacka (4), Danuta 
Florczyk (3), Cecylia Holinej i 
Sonia Duda (po 2) oraz Bogu-
sława Piętuch i Wanda Chilicka 
(po 1). Ponadto w barwach 

Nazywany „Wenecją Północy” Leningrad był w latach siedemdziesiątych częstym celem wycieczek zakłado-
wych z Otmętu. Na fotogra�i widzimy uczestników wyprawy do Związku Radzieckiego sprzed dokładnie 50 lat. 
Może ktoś z Naszych Czytelników rozpozna na nim siebie lub członka swojej rodziny? Zdjęcie opublikowane na 
łamach „Echa Otmętu” w numerze 2/1974.

Pocztówka z mroźnej północy

Z dziejów otmęckiego sportu
Kibice z Otmętu na przestrzeni lat mogli pasjonować się rozgrywkami w wielu dyscyplinach. Na najwyższym poziomie rywalizowały piłkarki 
ręczne, uwagę przyciągała jednak również piłka nożna, tenis stołowy, szachy, siatkówka, a nawet boks. Spójrzmy wstecz i zobaczmy, czym w 
styczniu 1974 oraz 1964 roku pasjonowali się miejscowi entuzjaści sportu.

naszej ekipy wystąpiły Zdzisła-
wa Popiel, Genowefa Kałuża, 
Danuta Pałubska, Alicja Sosna 
i Elżbieta Snoch.

Końcowa tabela zawodów:

1. SC Leipzig 8 p.
2. SC Magdeburg 6 p.
3.  Banyacs Tatabanya 4 p.
4. ZSK So�a 2 p.
5. Otmęt Krapkowice 0 p.

***

Kolejnym elementem przy-
gotowań piłkarek ręcznych był 
rozgrywany w Otmęcie i Opolu 
turniej o Puchar Wyzwolenia 
Opola. Obok Otmętu Krap-
kowice wzięły w nim udział 
węgierskie Dunajvaros, SC 
Magdeburg z NRD, a także 
AKS Chorzów.

W pierwszym spotkaniu 
przeciwniczkami były zawod-
niczki z Chorzowa. Otmęt 
szybko wyszedł na prowadzenie 
4:0 i wydawał się kontrolować 
przebieg meczu. Tuż po prze-
rwie AKS jednak zdecydowanie 
odżył, doprowadzając do wy-
równania 9:9. Nasze piłkarki 
nie dały się wytrącić z rytmu, 
szybko odzyskując prowadzenie 
i systematycznie je powiększając. 
Momentami wygrywały nawet 
pięcioma bramkami. Ostatecz-
nie Otmęt zwyciężył 19:15.

Drugi mecz okazał się spa-
cerkiem dla naszych piłkarek. 
Otmęt szybko zdobył przewa-
gę, prowadząc najpierw 6:0, 
a następnie 9:3. Pod koniec 
rywalki zdołały odrobić część 
strat, jednak zwycięstwo nie 
było zagrożone ani przez chwi-
lę. Spotkanie zakończyło się 
rezultatem 14:11.

O wyniku turnieju miał 
zdecydować mecz z SC Mag-
deburg. W razie porażki trzy 
zespoły miałyby po cztery 
punkty i o wygranej zdecy-

dowałby bilans bramkowy. 
Zawodniczki Otmętu zagrały 
z pełną koncentracją i udanie 
zrewanżowały się za porażkę 
w Magdeburgu, wygrywając 
18:13. Wygrana była w dużej 
mierze zasługą rewelacyjnego 
występu bramkarki Franciszki 
Nowak. Oznaczało to zdecydo-
wane zwycięstwo w turnieju. W 
imieniu zespołu puchar odebra-
ła kapitan Barbara Klose-Jeż.

Najwięcej bramek dla Ot-
mętu zdobyły w turnieju Janina 
Jaśkowiec i Danuta Florczyk 
(po 12), a następnie Sonia 
Duda (7), Barbara Klose-Jeż 
i Genowefa Kałuża (po 6), Ja-
dwiga Rosochacka (5) i Wanda 
Chilicka (4).

Końcowa tabela zawodów:

1. Otmęt Krapkowice 6 p.
2. AKS Chorzów 4 p.
3. SC Magdeburg 2 p.
4. Dunajvaros 0 p.

***

Przed startem rundy wio-
sennej sezonu 1973/74 piłkarki 
Otmętu Krapkowice udały się 
na obóz przygotowawczy do 
Wisły. Zespół zakwaterowany 
był w Domu Wczasowym 
Turnia, a zajęcia odbywały się 
w terenie oraz w hali Ośrodka 
Sportowego Start. W kadrze 
zespołu znalazły się: Elżbieta 
Snoch, Barbara Klose-Jeż, 
Wanda Chilicka, Anna Lisicka, 
Danuta Florczyk, Małgorzata 
Dereszniak, Jadwiga Rosochac-
ka, Danuta Pałubska, Genowe-
fa Kałuża, Jadwiga Jaśkowiec, 
Marta Kopiec, Cecylia Holinej, 
Krystyna Malkusz, Bogusława 
Piętuch, Sonia Duda, Irena 
Pałubska, Alicja Sonsna i Zdzi-
sława Popiel, a brakowało kon-
tuzjowanej Franciszki Nowak.

Przed rozpoczęciem rundy 
rewanżowej Otmęt zajmował 
trzecie miejsce w tabeli i był 
jednym z faworytów walki o 
medale mistrzostw Polski. Na 
początek zaplanowany został 
domowy dwumecz z Cracovią 
Kraków, a następnie wyjazdowe 
spotkania z MKS MDK Tar-
nów oraz AKS Chorzów. 

Tabela I ligi przed startem run-
dy wiosennej:

1. Ruch Chorzów 33 p.
2. AZS Wrocław 27 p.
3. Otmęt Krapkowice 22 p.
4. Sośnica Gliwice 18 p.
5. MKS MDK Tarnów 17 p.
6. AKS Chorzów 16 p. 
7. Pogoń Szczecin 13 p.
8. Skra Warszawa 13 p.
9. Cracovia Kraków 11 p.

10 Start Gdańsk 10 p.

Łukasz Malkusz

Żeńska drużyna piłki ręcznej Otmętu, mistrzynie IV Spartakiady Powiatowej 
sprzed 60 lat. Zdjęcie opublikowane na łamach „Echa Otmętu” w numerze 1/1964.
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Powodem wzmożonego 
ruchu pojazdów wojskowych 
na autostradach, drogach 
ekspresowych i krajowych 
będą cykliczne ćwiczenia  
pod kryptonimem Steadfast 
Defender-24 i Dragon-24, 
które odbędą się zgodnie z 
tegorocznym programem 
szkolenia Sił Zbrojnych RP.

Ruch pojazdów biorą-
cych udział w ćwiczeniach 
będzie skoordynowany w 
taki sposób aby ich przejazd 
w jak najmniejszym stopniu 
powodował utrudnienia w 
ruchu. Będą one eskorto-

wane i zabezpieczone przez 
Żandarmerię Wojskową i 
poddziały regulacji ruchu 
Wojska Polskiego we współ-
pracy z policją. 

Dowództwo wojskowe 
prosi kierowców o zachowa-
nie szczególnej ostrożności. 
Nie należy wjeżdżać pomię-
dzy pojazdy wojskowe jadące 
w kolumnie. Organizatorzy 
ćwiczeń zwracają się również 
z prośbą o ochronę danych.

„Prosimy wszystkich aby 
nie publikować informacji 
i zdjęć obrazujących ruchy 
wojsk i ich lokalizację, dat 

i godzin przejazdów ko-
lumn wojskowych danych 
dotyczących wylotów i lą-
dowań wojskowych statków 
powietrznych” – czytamy w 
komunikacie Dowództwa 
Generalnego Rodzajów Sił 
Zbrojnych.

(mim)

Wojsko wyjedzie na ulice
Dowództwo Generalne Rodzajów Sił Zbrojnych informuje, iż od 12 
lutego do końca maja będzie mieć miejsce wzmożony ruch kolumn 
pojazdów wojskowych na drogach w całej Polsce. Kierowcy proszeni 
są o zachowanie szczególnej ostrożności.

W efekcie niewłaści-
wego zachowania cztero-
osobowej grupy małych 
wandali, odnotowano 

uszkodzenie drzwi pro-
wadzących do ośrodka. 
Do zdarzenia doszło 
między godziną 21.50 a 

22.10. Pracownicy GOK-
-u na drugi dzień poin-
formowali w mediach 
społecznościowych o tym 
zdarzeniu. Na szczęście 
kamery monitoringu 
zarejestrowały wybryk 
dzieci, a tym samym 
pomogą w ustaleniu, 
odpowiedzialnych za tę 
dewastację. Dzieci miały 
czas do poniedziałku 12 
lutego, aby samodzielnie 
przyznać się do swojego 
czynu. W innym przy-
padku sprawa zostanie 
zgłoszona na policję. 

(matt)

Dzieci rzucały 
kamieniami 

W piątkowy wieczór 9 lutego doszło do nieprzyjemnego zdarzenia. 
Grupa dzieci postanowiła rozpocząć weekend z przytupem, rzucając 
kamieniami w główne drzwi Gminnego Ośrodka Kultury w Walcach.

W piątkowy wieczór 9 lutego dzieci obrzuciły ka-
mieniami drzwi prowadzące do Gminnego Ośrodka 
Kultury w Walcach.  
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Zapiekanki
Zapiekanki jakby ciut od-

chodzą w zapomnienie. Jesz-
cze ze trzydzieści lat temu, w 
każdym miasteczku był kiosk, 
który podawał zapiekanki, 
najczęściej z byle jakim serem 
i pieczarkami, na bagietce 
marnej jakości i polanej  byle 
jakim ketchupem. Zapie-
kanki jadało się na dworcach 
kolejowych, a nawet w re-
stauracjach. Dzisiaj można je 
spotkać sporadycznie, i, jak 
już są, podawane bywają na 
bardziej bogato, z boczkiem, 
szynką, zieleniną etc. No, ale 
to jakby jedna twarz zapieka-
nek, które posiadają jeszcze 
tę drugą. Otóż – też raczej 
dawniej – przyrządzaliśmy w 
domu swojskie zapiekanki w 
brytfannach czy żaroodpor-
nych naczyniach. Te domo-
we były (a może są i nadal) 
pyszne, bo sami wiemy, co 
w nie wkładamy. Swoistą za-
piekanką jest włoska lasagna, 

ale my stąpmy na ziemię i do 
rodzimej kuchni. Popularne 
zapiekanki możemy przyrzą-
dzić z makaronu. Ileż to razy 
za dużo go ugotowaliśmy. 
Leży bida potem w lodówce i 
w sumie czeka, kiedy znajdzie 
się w koszu. A taka zapiekan-
ka z makaronem, szynką, pie-
czarkami, śmietanką i serem, 
może być fantastyczną odmia-
ną od codziennych posiłków, 
a przy okazji niejako wysprzą-
tamy lodówkę. Zapiekamy 
często brokuły, ziemniaki z 
boczkiem i serem i co tylko 
chcemy. Dziś, dla przypo-
mnienia podam przepis na 
zupełnie najprostszą, a jakże 
smaczną zapiekankę. Może 
nieco zdrowszą od tych wyżej 
wspomnianych. Przy okazji to 
też potrawa wegetariańska, ale 
będzie smakowała wszystkim, 
bo to:

Zapiekanka kala�orowa

Składniki: (dla 3 – 4 osób)

1. Jeden zdrowy i jasny kala-
�or, średniej wielkości

2. Ser żółty, ok 10 – 15 dag. 
Mogą być resztki sera w lo-
dówce, ale ważne, by jednak 
to nie był ten pseudo ser, a 
nieco lepszej jakości, jeśli za-
leży nam na smaku

3. 2 jajka

4. 2 – 3 łyżki bułki tartej

5. 100 g śmietany 18%

6. Łyżka masła lub chlust oleju

7. Ćwierć łyżeczki zmielonej 
(najlepiej świeżo) gałki musz-
katołowej

8. Sól, pieprz i mielona czer-
wona słodka papryka do sma-
ku i koloru

Przepis:

- kala�or obieramy na drobne 
różyczki, które obgotowuje-
my krótko – przez ok. 5 min i 
odcedzamy

- formę (najlepiej szklane na-
czynie do zapiekania) wysma-
rowujemy masłem lub olejem

- jajka, śmietanę i starte na 
małych oczkach 4/5 sera mie-
szamy dość energicznie z gałką 
muszkatołową, solą i pieprzem

- nasze różyczki umieszczamy 
w naczyniu żaroodpornym 
i zalewamy masą jajeczno – 
śmietanową

- masę na wierzchu posypuje-
my resztą sera startą na więk-
szych oczkach,  i obsypujemy 
czerwoną papryką oraz przy-
prószamy bułką tartą

- pieczemy w 180 st. przez ok. 
25 – 30 min

- Dzielimy na porcje i podaje-
my, jeszcze gorącą. 

Można dodać do tej zapie-
kanki jeszcze np. pieczarki lub 
czerwoną paprykę, a jak nie ma 
być jarska, to np. kiełbasę lub 
szynkę. Ale po co? Taka naj-
prostsza jest najsmaczniejsza.

Polecam  Pani Irenka 

eprasa.pl bb5f835ece



Nr 7 (1344) 13 lutego 2024 r. • www.tygodnik-krapkowicki.pl22

Snajper „Zdzichów” 
z rąk Marka Lei odebrał 
pamiątkową armatę dla 
superstrzelca w sezonie 
2022/2023. – Zdobyłem 
wówczas 35 bramek w 
rozgrywkach BS IV ligi i 
jest to moja pierwsza tego 
typu nagroda – wyjaśniał 
wyróżniony, który jesień 
zakończył z dorobkiem 15 
tra�eń dla „pomarańczo-
wo-czarnych”. W innych 
kategoriach w gronie 
nagrodzonych zabrakło 
przedstawicieli klubów z 

terenu powiatu krapkowic-
kiego. Piłkarzem ubiegłego 
roku, głosami kapituły, 
kibiców i przedstawicieli 
czwartoligowych klubów 
został kapitan Małejpanwi 
Ozimek, Michał Bienias, 
który wyprzedził Lesz-
ka Nowosielskiego (LZS 
Starowice) i Jakuba Pie-
loka (Iprime Bogacica). 
W kategorii na najlepszą 
piłkarkę roku triumfowała 
reprezentantka Rolnika 
Biedrzychowice-Głogówek, 
Aleksandra Sobkowicz. W 

końcowym rozrachunku 
pokonała ona Oliwię Baron 
z Unii Opole oraz Marlenę 
Miadzielec z Polonii Pró-
szków. Powody do radości 
mieli sympatycy beniamin-
ka BS IV ligi, drużyny iPri-
me’u Bogacica. Statuetkę 
dla trenera roku odebrał 
Michał Buła wyprzedzając 
Wojciecha Scisło z Małej-
panwi Ozimek i pochodzą-
cego z Krapkowic Tomasza 
Hejduka, szkoleniowca 
większyckiego Porawia. W 
trzech pozostałych katego-

riach zwyciężali: Maksy-
milian Paszkowski z Odry 
II Opole (młodzieżowiec 
roku), Dawid Matyszczak 
(sędzia roku) oraz Adam 
Setla z LZS-u Starowice, 
który był autorem najpięk-
niejszej bramki w 2023 
roku. 

– Ubiegły rok był bar-
dzo dobry dla Opolskiego 
Związku Piłki Nożnej 
– mówił prezes OZPN, 
Tomasz Garbowski – Na-
wiązaliśmy międzynarodo-
wą współpracę z naszymi 

przyjaciółmi z Grecji, Por-
tugalii, Hiszpanii, Włoch 
czy Słowenii. Kontynu-
owaliśmy także znane pro-
jekty, jak Bawi Nas Piłka 
czy Mikołajkowe Otwarte 
Turnieje Żaka. Ale i zain-
augurowaliśmy nowe, np. 
Opolska Młodzież Na Sta-
diony, w którym to chcieli-
śmy zachęcić uczniów szkół 
podstawowych w Brzegu, 
Prudniku i Głubczycach 
do uprawiania sportu – do-
dawał Garbowski. Podczas 
gali wręczono również 
odznaczenia. Z rąk prezesa 
PZPN Cezarego Kuleszy 
Srebrną Honorową Odzna-
kę PZPN odebrał marszałek 
województwa opolskiego 

Andrzej Buła. Honorowe 
Odznaczenia OZPN po-
wędrowały natomiast do 
Krzysztofa Joba (złota), 
Klaudii Golasz i Daniela 
Klisia (oboje srebrne) oraz 
Stanisława Bara, Romana 
Firlusa i Łukasza Wójcika 
(wszyscy brązowa). Rozda-
no też nagrody specjalne. 
Przyjacielem Opolskiej Pił-
ki został Janusz Wysocki, 
Piłkarzem Bez Barier Kry-
stian Nowak, a statuetkę 
za Gola Kariery (bramka 
zdobyta zza połowy boiska 
– przyp. red.) odebrał były 
zawodnik Unii Krapkowi-
ce, Rafał Atroszko.

(raul)

Krapkowiczanki kontakt 
z gospodyniami utrzymywa-
ły przez większą część pierw-
szej połowy nie pozwalając 
im zbudować przewagi na 
więcej niż różnicą jednej, czy 
dwóch bramek. W pierw-
szym kwadransie gry biało-
-zielone prowadziły nawet 
3-2 po tra�eniu Aleksandry 
Stopy, a później 6-5 i 7-6 
po golach ze skrzydeł w wy-
konaniu: Karoliny Golec i 
Karoliny Bugdoll. Jeszcze na 
pięć minut przed zejściem 
obu ekip na przerwę rudzian-
ki prowadziły minimalnie 
12-11, ale w końcówce na 
dwa gole Agnieszki Blozik 
odpowiedziały z nawiązką 
aplikując naszym pięć bra-
mek i w połowie zawodów 
było 17-14 dla Zgody. 

W odsłonę numer dwa 
zdecydowanie lepiej weszły 
miejscowe, które za sprawą 
najskuteczniejszej w ich 
szeregach Oliwii Szewczyk 

(9 bramek w meczu – przyp. 
red.) podwyższyły prowa-
dzenie na 19-14. Później 
było już tylko gorzej, jeśli 
chodzi o poczynania naszej 
drużyny. Otmęt w ciągu 15 

minut drugiej połowy rzu-
cił zaledwie dwa gole, a że 
przeciwniczki były tego dnia 
dużo bardziej konkretne w 
ofensywie zrobiło się 26-16 i 
było praktycznie „po herba-

cie”. Zryw krapkowiczanek 
w końcowych fragmentach 
jedynie zmniejszył rozmiary 
porażki i rudzianki zasłuże-
nie dopisały sobie komplet 
punktów wygrywając 28-22. 

W najbliższej kolejce 
spotkań Otmęt Krap-
kowice we własnej hali 
podejmie Start Pietrowice 
Wielkie. Początek tego 
pojedynku zaplanowano 
na sobotę 17 lutego na go-
dzinę 18.00.

PIŁKA RĘCZNA  
– I LIGA KOBIET 

GRUPA B

9.KOLEJKA:

ZGODA RUDA ŚLĄSKA 
– OTMĘT KRAPKOWICE 
28-22

VICTORIA ŚWIEBO-
DZICE – KPR II GMINY 
KOBIERZYCE przełożono 
na 13.02

START PIETROWICE 
WIELKIE – SPR OLKUSZ 
przełożono na 05.03

TABELA
1. SPR Olkusz  6  15 214-171
2. Victoria Świebodzice  6  12 179-159
3. Zgoda Ruda Śląska  6  12 176-157
4. Start Pietrowice Wielkie  5  9 140-134 
5. Śląsk Wrocław Handball 7  9 201-202 
6. Grunwald Ruda Śląska  7  6 209-209
7. Otmęt Krapkowice  7  6 157-222
8. KPR Gminy Kobierzyce II  4  3 106-128 

(raul)

Piłka ręczna – I liga kobiet

Otmęt „na tarczy”
Piątej porażki w sezonie doznały pierwszoligowe szczypiornistki krapkowickiego Otmętu. Podopieczne trener Agnieszki Jochymek przegrały w 
Rudzie Śląskiej z tamtejszą Zgodą i z dorobkiem sześciu punktów zajmują przedostatnie miejsce w tabeli.

W Rudzie Śląskiej najskuteczniejszą zawodniczką w szeregach Otmętu była skrzy-
dłowa Karolina Golec.

Protokół:

Zgoda Ruda Śląska – Otmęt Krapkowice  
28-22 (17-14)

Otmęt Krapkowice: Szymańska, Matczak – Stopa 4, 
Medwid 1, Golec 6, Vlozik 4, Tiuchtiej, Szwajkiewicz 1, 
Stańczyk 2, Bugdoll 4. 

Trener: Agnieszka Jochymek. 

Kary: Zgoda – 10 min; Otmęt – 6 min.

Czerwona kartka: Szydełko (Zgoda, 56 min., gradacja 
kar)

Piłka nożna

Świętowali miłośnicy futbolu
W Hotelu  w Kędzierzynie-Koźlu odbyła się coroczna Gala Opolskiego Związku Piłki Nożnej. W jej trakcie kibice poznali najlepszego piłkarza, 
piłkarkę, młodzieżowca oraz trenera i sędziego 2023 roku. Jednym z wyróżnionych był napastnik zdzieszowickiego Ruchu, Piotr Strzelecki.

Obecnością podczas sobotniej imprezy jej uczestni-
ków zaszczycił sam prezes PZPN, Cezary Kulesza.

Piotr Strzelecki ze zdobytą armatą podczas uroczy-
stej gali.

Wśród zaproszonych gości na gali obecni byli m.in. 
burmistrz Gogolina Joachim Wojtala oraz były re-
prezentant Polski, obecnie prezes Wielkopolskiego 
Związku Piłki Nożnej, Paweł Wojtala.
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Z kompletem punktów 
rundę zasadniczą zakończył 
Drink Team. Mistrz grupy A 
rozstrzelał 14-3 ostatnich w 
tabeli błotniczan, a największy 
udział w bramkowych zdoby-
czach zwycięzców miał oczy-
wiście Paweł Nowak, zdobyw-
ca 6 tra�eń. Nie był to jednak 
mecz z największą ilością goli, 
bo w drugiej z grup padło ich 
aż osiemnaście! Piętnaście w 
starciu z „dwójką” Obrowca 
stało się udziałem Hestii, dla 
której stan licznika stale po-
większał Dariusz Zapotoczny. 
Popularny „Zapek” zatrzymał 
się na liczbie osiem i na dzisiaj 
to on dzierży palmę pierw-
szeństwa w rankingu najsku-
teczniejszego gracza w jednym 
meczu. – Większość z tych 
bramek padło po uderzeniach 
mojej lepszej, czyli lewej nogi. 
Dwie z nich to z kolei atrak-
cyjne „wcinki” – opowiadał 
uradowany strzelec.

Dwucyfrówkę „mach-
nęli” również Ukraińcy 
z Szew-Budu. Wicelider 
grupy B z „dyszką w plecy” 
odprawił z kwitkiem Ognio-
stop i zakończył zmagania 
tej fazy z punktem straty do 
lidera. Czterokrotnie do no-
tesu arbitra tra�ał Jewgienij 
Obushko, bramkowe duble-
ty dołożyli Dmytro Nidza i 
Roman Kolii, a raz do siatki 
rywala kierowali futbolówkę 
Tobiasz Burzan i Rustam 
Mitin. Wygraną zanotował 
żywocicki LZS. Ekipa ta 
pokonała 3-1 Autoserwis 
po bramkach Przemysława 
Grzyba, Pawła Menza oraz 
Adama Mroska. „Rzutem na 
taśmę” na podium wskoczył 

Otmęt SG. „Są żermeni” 
do pełni szczęścia potrzebo-
wali wygranej z Autoluxem 
i po dobrym występie cel 
swój osiągnęli. Do przerwy 
prowadzili tylko 2-1, ale po 
zmianie stron „podkręcili 
śrubę” dorzucając kolejnych 
pięć bramek. Po dwie, w ca-
łym pojedynku zdobyli Piotr 
Bekiesch, Markus Janocha i 
Dominik Zugaj, a mecz go-
lem na 7-3 zamknął Adam 
Niewalda. 

Niespodziewanie wyso-
kie „baty” z Obrowcem ze-
brała Erda. Druga siła „serie 
A” dała sobie wbić aż połowę 
tuzina bramek, a że nie zdo-

była nawet honorowej skoń-
czyło się na gładkim 0-6. 
Wicelidera „czteropakiem” 
poczęstował Jakub Wilkus, 
a bramkowe „rodzynki” do 
smaku dodali jeszcze Adam 
Piechota i Szymon Gajda.

Przed emocjami ligo-
wej fazy pucharowej, którą 
zaplanowano na najbliższy 
weekend, w minioną nie-
dzielę rozegrano Puchar Ligi 

z udziałem wszystkich uczest-
ników. Świetnie w nim zapre-
zentował się Nowak Autoser-
wis i LZS Żywocice. Pierwsi 
w drodze do meczu o „brąz” 
do zera ograli Ogniostop i 
Gruszkę Bruk, a w ćwierć�-
nale również bez straty gola 
okazali się lepsi od Plonu. W 
pół�nale minimalnie lepszą 
(porażka 0-1) okazała się FC 
Łapanka i „serwisantom” 
przyszło zagrać o medal z 
brązowego kruszcu. Rywalem 
były wspomniane Żywocice, 
które najpierw rozgromiły 
4-0 Erdę, później pokonały 
3-1 Obrowiec II, by podzie-
lić się w grupie A punktami 

z Błotnicą. W pucharowej 
„ćwiartce” o trium�e nad 
Ogniostopem zadecydowa-
ły dopiero rzuty karne. W 
tym elemencie „elzetesiacy” 
okazali się odrobinę lepsi 
wygrywając 4-3. W pół�nale 
nie dali jednak rady Drink 
Teamowi, co odbili sobie 
później zwycięskim pojedyn-
kiem o 3.miejsce ogrywając 
3-1 team Nowaków. W �nale 
doszło do konfrontacji Drink 

Teamu z Łapanką. Ligowy 
dominator wcześniej stracił 
w fazie eliminacyjnej pierw-
sze punkty w tym sezonie 
remisując 1-1 z… Łapanką. 
W �nałowej „powtórce z roz-
rywki” nie było już miejsca na 
kompromis i po trium�e 2-0 
Puchar Ligi „Anno Domini 
2024” tra�ł w ręce piłkarzy 
Drink Teamu.

LIGA FUTSALU  
TYGODNIKA KRAPKO-

WICKIEGO

GRUPA A

14.KOLEJKA:

PLON BŁOTNICA 
STRZELECKA – DRINK 

TEAM 3-14

SO ERDA – LKS OBRO-
WIEC 0-6

AUTOLUX – OTMĘT SG 
3-7

GRUSZKA BRUK - pauza

TABELA
1. DRINK TEAM 12 36 77-22
2. SO ERDA 12 21 50-35
3. OTMĘT SG 12 17 35-42
4. GRUSZKA BRUK 12 15 29-29
5. LKS OBROWIEC 12 13 31-39
6. AUTOLUX 12 11 36-41

7. PLON BŁOTNICA STRZ. 12 9 26-76

GRUPA B

13.KOLEJKA:

LZS ŻYWOCICE – NO-
WAK AUTOSERWIS 3-1

SZEW-BUD (UKRAINA) 
– OGNIOSTOP 10-1

LKS OBROWIEC II – HE-
STIA 3-15

FC ŁAPANKA - pauza

TABELA
1. HESTIA 12 30 52-21
2. SZEW-BUD (UKRAINA) 12 29 74-19
3. FC ŁAPANKA 12 25 66-21
4. LZS ŻYWOCICE 12 18 41-27
5. OGNIOSTOP 12 14 31-43
6. NOWAK AUTOSERWIS 12 6 23-59
7. LKS OBROWIEC II 12 0 11-108

PUCHAR LIGI  
TYGODNIKA KRAPKO-

WICKIEGO

GRUPA A

LZS ŻYWOCICE – SO 
ERDA 4-0

LKS OBROWIEC II 
– PLON BŁOTNICA 
STRZELECKA 3-0

SO ERDA – PLON BŁOT-
NICA STRZELECKA 1-2

LZS ŻYWOCICE – LKS 
OBROWIEC II 3-1

LKS OBROWIEC II – SO 
ERDA 0-3

PLON BŁOTNICA 
STRZELECKA – LZS ŻY-
WOCICE 1-1

GRUPA B

OGNIOSTOP – NOWAK 
AUTOSERWIS 0-1

NOWAK AUTOSERWIS – 
GRUSZKA BRUK 2-0

GRUSZKA BRUK – 
OGNIOSTOP 0-1

GRUPA C

LKS OBROWIEC – HE-
STIA 0-2

SZEW-BUD – AUTOLUX 
3-1

HESTIA – AUTOLUX 2-0

LKS OBROWIEC – 
SZEW-BUD 0-2

SZEW-BUD – HESTIA 1-0

AUTOLUX – LKS OBRO-
WIEC 0-1

GRUPA D

OTMĘT SG – DRINK 
TEAM 0-1

FC ŁAPANKA – OTMĘT 
SG 2-1

DRINK TEAM – FC ŁA-
PANKA 1-1

ĆWIERĆFINAŁY
LZS ŻYWOCICE – 
OGNIOSTOP 0-0 k.4-3

NOWAK AUTOSERWIS 
– PLON BŁOTNICA 
STRZELECKA 1-0

SZEW-BUD (UKRAINA) 
– DRINK TEAM 0-5 v.o.

FC ŁAPANKA – HESTIA 
0-0 k.4-3

PÓŁFINAŁY
LZS ŻYWOCICE – 
DRINK TEAM 0-2

NOWAK AUTOSERWIS – 
FC ŁAPANKA 0-1

MECZ O 3.MIEJSCE
LZS ŻYWOCICE – NO-
WAK AUTOSERWIS 3-1

FINAŁ
DRINK TEAM – FC ŁA-
PANKA 2-0

(raul)

Liga Futsalu Tygodnika Krapkowickiego

Drink Team zdjął pierwszy „skalp”
W ostatniej kolejce grupowych rozgrywek padł rekord skuteczności tej edycji ligi. W sześciu spotkaniach zdobyto aż 66 bramek, co daje 
imponującą średnią 11 goli na mecz! Po pierwsze trofeum sięgnął Drink Team, który w finale Pucharu Ligi Tygodnika Krapkowickiego 2-0 ograł 
FC Łapankę.

Podczas turniejowych rozgrywek była walka o każdą piłkę.

Podczas rzutów karnych, emocje sięgały zenitu.
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